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po tuacja na Rusi Przykarpace 
€] ulega pogorszeniu niemal 


Zbawiona jest artykulów 
dą wszej potrzeby co oczywiśe 
€ musi wywoływać bunty 
Bzęcjwio władzy. 

Olożenie rządu ks, W ołoszy 
jest bardziej aniżeli trudne. 
ħi ħość zwraca się przeciwko 
tmu, jako wysłannikowi Pra 


B Kraj cały objęty jest pożo: 


Powstanie, które rozprzestrze 
NU z wielką szybkością, jest 
„ Wawo tłumione przez Pragę i 


m Parzędzie — ks. Wołoszy: 


Ludność miejscowa z trudem 
Ru znosi narzucone rządy. 

Przykarpacka, oderwana 
Wszystkich szlaków komu 
lkacyjnych, pozbawiona dos 
Wozy żywności, łączności z te: 
ami, które przypadły Wę: 
Bop, skazana jest bo prostu na 
aee 

ność protestuje więc prze 
gy ko tej Śmierci głodowej i 
aa się przyłączenia do Wę 


imie sprawiedliwości trze 
NR oi 
ZGON KRÓLOWEJ 

NORWESKIEJ. 


aud, siostra zmarłego kró 
nglii Jerzego V:go. 

p; „Związku ze śmiercią królo 
kt której podobiznę reprodu 

Ng MY, bawi w Londynie kad | 
ty, egi Haakon i następca 

tu ks, Olaf. 


zed Sądem Okręgowyżm w 
IKowie rozpoczął się 21 b. 

GARE przeciwko Władysła: 

to ı ignacemu Pasternakówi, 
rderc 


y swego sobowtóra. 


jęgstemak po  zdefraudowa» 
My pewnej kwoty pieniędzy 
Popełnieniu innych przez 


“godziny na godzinę. Ludność | 


pny, w którym oświadcza, że 


Piotrków — Tomaszów — 


LENNIN 


PIOTRKOWSKI 


Adres Redakcji i Adm. Piotrków Tryb. Słowackiego 18 tel. 10-21. Drukarni 10-65. 


wydać 


awy bunt przeciw 


Srzmią karabiny masz. na Rusi Podkarpackiej 


ba ludności Rusi Przykarpace 
kiej dać możliwość swobodne» 
go wypowiedzenia się. Niechaj 
ludność w drodze plebiscytu sa 
ma zadecyduje o swojej przysz 
lości. 

„NOWA MACEDONIA”. 

BUDAPESZT. „8 Oral Uj: 
sag” zamieszcza utrzymany w 
energicznym tonie artykuł wstę 


Węgry nie mogą tolerować „no 
wej Macedonii” na swej grani: 


w 


cy. Lecz również 
IDEI ZOK UZEZIA 
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Radomsko, Środa 23 listopada 1988 r. 
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dzenia ogólno europejskiego sylłów z karabinów maszynowych 


tuacja na Rusi 
jest nie do zniesienia. 


Przykarpackiej i ręcznych. 


Uchodźcy z terytoriów nad 


Wśród kwestii, które nie zo«| granicznych opowiadają, że w 


stały uregulowane 
chium i Wiedniu, na pierwszy 
plan wysuwa się sprawa Rusi. 
Kv'estia ta musi być rozwiąza* 
na jak najprędzej, aby cała Euro 
pa nie stanęła w płomieniach. 
MUNKACZ. Na granicy Ru 
si, a przede wszystkim w okoli 
cach Huszt i Nagy = Szóllós 


punktu wi»! (Sevljusz) słychać odgłosy strza 


w Mona: |jednym z lasów niedaleko od 


Munkaczu znaleziono zmasa: 
krowane zwłoki kilkunastu 
włościan Rusinów. Ofiary ter» 
rorystów ukraińskich miały po 
wypalane cezy oraz poparzorńe 


story. 
Żołnierze narodowości wę: 
gierskiej i siowackiej, zwolnie 


ni z armii czeskiej opowiadają, 


Trosek od BO 


pzy PRZEZIĘBIENIU 
GRYPIE: 


| srzylaczenie Rusi 


Cena I0 groszy. Rok XXIV. 


KATARZE 


erci głodowej 


że w więzieniu w Beszterceba= 
nya znajduje się wielu Węgrów 
i Slowaków, skazanych przez 
wojskowe Sądy czeskie. 

Do komency wojskowej w 
Munkaczu napływają uchodź: 
cy, którzy opowiadają, że rząd 
ks. Wołoszyna zmusza notariu: 
szy, nauczycieli i duchownych 
do wywierania swego wpływu 
na ludność, aby powstrzymać 
włościan od wysłania petycji o 
Podkarpace 
kiej do Węgier. 


gzotyczne kolonie dla Zydów 


Anglia iest zdania, że możliwości osadnictwa są ograniczone 


WASZYNGTON. 300 wy- 
bitnych działaczy żydowskich 
zwróciło się do prezydenta Ro 
osęvelta z prośbą o interwencję 
u rządu brytyjskiego, by roze 
szerzył imigrację do Palestyny, 
i zasadniczym 


która winna być 
żydow» 


obszarem kolonizacji 
skiej. 

Ci sami działacze wystosowa 
li apel do 4 i pół miliona Żye 
dów amerykańskich wzięcia u» 
działu w sfinansowaniu koloni 
zacji uchodźców żydowskich, 
preliminując sumę 100 milios 
ów dolarów na koszty tej ak» 


cji. 

LONDYN. Premier Chamberlain 
złożył 21 bm. po poł. w Izbie Gmin 
następujące oświadczenie w sprawie 
emigracji żydowskiej do krajów im- 
perium brytyjskiego: 

STANOWISKO RZĄDU 
ANGIELSKIEGO. 

„Zgodnie z zaleceniami konferen- 
cji w Evian z lipca b r. rząd angiel- 
ski rozpatrywał sprawę, w jakim 
stopniu W. Brytania mogłaby wziać 
udział w wysiłkach międzynarodo- 
wych celem ułatwienia dostępu i v- 
siedleńia przymusowych emigrantów 
z Niemiec. 

Rząd angielski bardzo silnie od- 
czuł nagłość zagadnienia wytworzo 
nego przez gorące pragnienie wyc 
migrowania do krajów zamorskich 
pewnych grup ludnościowych w 
Niemczech i pewnych jednostek, któ 
re z powodu niedawnych wypadków 
w tym kraju, znalazły tymczasowe 
schronienie w krajach, które udzie- 
jiy im czasćwo prawa azylu. 

Rząd angielski ponownie rozważał 
sytuację w świetle zarowno zale :eń 
konferencji w Evian, jak i powsta- 
łych ostatnio okoliczności. 
Jeśli chodzi o Anglię, 


liczba u- 


Morderca własnego sobowtóra 


Siangi przed sądem w Piotrkowie 


czeni czasowo lub na stałe jest ogra- 
niczona zdolnością organizacji spo- 
Jecnuvch, zajęcia się nimi i przyję- 
cia za nich pełnej odpowiedzialności. 

Co się tyczy imperium kolonialne- 
go. należy pamiętać, że aczkolwiek 
zajmuje wielkie terytorium, nie jest 
ono przygotowane do natychmiasto- 
wego przyjęcia wielkiej liczby u- 
chodźców. 

Wiele kolonii i protektoratów oraz 
terenów mandatowych w, Afryce 
wschodniej i zachodniej zawiera wie 
lpmilionową ludność tubylczą, któr 
rej jesteśmy powiernikami i której 

interesów nie możemy narażać. 


EET którzy mogą być dopusz- 


Inne wielkie obszary słabo obeo- 
nie zaludnione nie nadają się ani ze 
względów klimatycznych, ani gospo- 
darczych dla osadnictwa europejski 


go: 
Rządy kolonialne mogłyby współ- 
pracować w przeprowadzeniu pla- 
nów na wielką lub mniejszą skalę, 
tylko pod warunkiem, że za planami 
tymi stanie jakaś odpowiedzialna or 
ganizacja. ` 
IMPERIUM ROLONIALNE NIE 
NADAJE SIĘ DO OSEDLENIA. 
Rząd angielski uważa, że impe- 
riam kolonialne nie ma terenów na- 
dających się do natychmiastowego o- 
siedlenia wielkiej liczby uchodźców, 


aczkolwiek osadnictwo na małą ska: 
lę byłoby możliwe. 

Niemniej gubernatorzy Tanganiki 
i Guyanny brytyjskiej zostali weswa 
ni do wyjaśnienia, czy bcz naraże- 
nia interesów tubylczych możnaby 
wyznaczyć pewną ilość ziemi da wy- 
dzierżawienia na łatwych warunkach 
dla celów osadnictwa na wielką ska- 
lẹ organizacjom społecznym, zajmu- 
jącym się uchodźcami pod warun- 
kiem, że przyjmą one pełną odpowie- 
dzialność za koszta przygotowania 
ziemi i osiedlenia uchodźców odpo- 
wiedniej kategorii w miarę wyzna- 
czania ziemi. 

Dokończenie na stronie 6-ej. 


Pogrzeb wodza Nowej Turcji 


odbył się z monarszą wspaniałością 


ANKARA. Pogrzeb pierwsze 
go prezydenta Republiki Turec 
kiej Kemala Atatiirka stał się 
manifestacją żałobną całego na- 
rodu. 


W uroczystości wzięło udział 
kilkadziesiąt tysięcy osób. 
Kondukt pogrzebowy uformo 


Zgodnie z naszymi zapowie* 
dziami ukazał się we wczoraje 
szym numerze „Dziennika U» 
staw” dekret prasowy. Tylko 
niektóre postulats przedstawio 
ne przez Związek Dziennikarzy 
zostały uwzględnione. 


E 
pa 


stępstw napotkał niejakiego Zy Įmeńñty oraz list, w którym Pa: 


gmunta Jaskólskiego, łudzącego 
do niego podobnego. 

Pod pretekstem znalezienia 
mu pracy Pasternak wywiózł 
Jaskólskiego do Piotrkowa i za 
miastem zastrzelił z rewolweru. 
Do kieszeni zamordowanego 
włożył następnie swoje dokue 


sternak zawiadamia, że popełnia 
samobójstwo. 

Po paru tygodniach symula 
cja wydała się i Pasternaka are 
sztowano w Łodzi. Na rozprae 
wę powołano 23 świadków o% 
raz 2 psychiatrów. Pasternako* 
wi grozi kara śmierci. 


w 


| Polecam świeży tran *'" 


wał się przed gmachem Zgro- 
madzenia Narodowego, w któ- 
rym zwłoki zmarłego prezyden- 
ta były wystawione na widok 
publiczny. 

Na czele konduktu jechał 
pułk kawalerii. Wojskami, bio- 
rącymi udział w pogrzebie, do- 
wodził gen. Fahreddin Altey, je 
den z inspektorów armii. 

Odznaczenia Zmarłego były 
niesione przez wyższych ofice- 
rów. Trumna sopczywała na la- 
wecie armatniej. 

Za trumną postępowała sio- 


stra prezydenta Atatlirka, pro- 
wadzona przez urzędników do- 
mu cywilnego oraz córki przy- 
brane Zmarłego, a następnie no 
wy prezydent Ismet. Inönu, 
członkowie rządu z premierem 
Dżelal Bajarem na czele, marsz. 
Fevzi Czakmak, reprezentanci 
obcych monarchów i prezyden- 
tów, członkowie korpusu dyp- 
lomatycznego, delegacje i t. d. 
Kondukt skierował się do 
gmachu korpusu muzeum etno- 
graficznego. Po drodze rozgry- 
wały się wstrząsające sceny. 


Zuchwały napad bandycki 


-na Małopolski 


W/ Sosnowcu wielkie wraże» 
nie wywołał niezwykle zuchwae 
ly napad bandycki na Małopol: 
ski Zw. Mleczarski, mieszczący 
się przy zbiegu ulic ul. Sienkies 
wicza i Teatralnej. 

Około godziny 7 wiecz. gdy 
w kantorze Związku znajdowali 
się: kasjer, buchalter, woźnica i 
kilku klientów. wtargnęło czte» 
rech zamaskowanych bandytów 
uzbrojonych w rewolwery. Jes 
den z nich doskoczył do kasjera 
i krzyknąwszy „ręce do góry!” 
przyłożył mu rewolwer do skro- 
ni. Pozostali bandyci kazali o: 


Zw. Mleczarski 


becnym paść twarzą na podłogę 
i przystąpili do plądrowania ka: 
sy. 

Po dokonaniu rabunku wye 
biegli z lokalu Związku, bieg: 
nąc w stronę targowicy. Gdy na 
padnięci ochłonęli ż przerażenia, 
jeden z nich dobył rewolweru 2 
szuflady i wybiegłszy na ulicę. 
począł strzelać do bandytów. 
Bandyci odpowiedzieli strzała: 
mi, które również chybiły. 

Zaalarmowana policja wszczę: 
ia natychmiast pościg za bandye 
tami, których łupem padło kilka 
tysięcy złotych. 
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kiedy można zawsze regu- 


jących pigulek ALDOZA, 


Z winy Świetego Biurokracego 


kole arzom stale brakuje przy wypłacie godzinowegc! 


lować żołądek przy pomo» 


cy łagodnie przeczyszcza+ 


ze znakiem ochronnym 
.GÓRAL”. Stosuje się przy 
nadmiernej otyłości i złej 
przemianie materii. Nie 
wymagają specjalnej die- 
ty. Próbne pudełko a 5 szt 
w cenie 0.15 


W kolejowej służbie ruchu pa- 


— Z ZZ 


Kalendarz dnia 


ŚRODA 


z tytułu „godzinowego* w ka- 
sach swoich stacyj 


— Gdyby się taki wypadek 


to doprawdy 


— Jakże więc — pytamy — i 


macierzy- ! nie ma na to żadnej rady? Nie 
stych i według obliczenia prze- | można przeciw temu zaprotesto 


— A dużo się panu zebrało w !i oryginalnej „techniki“ przesy* 


nował do marca bieżącegc roku | zdarzył jednemu, dwum, raz w | sumie tych niedopłaconych na- 
zwyczaj, że zarówno kondukto- | miesiącu, kiedyś tam od czasu 
rzy pociągów osobowych, jak i | do czasu, to jeszcze możnaby by 
maszyniści, ich pomocnicy, pa- | ło jakoś wytłumaczyć; ale skoro 
lacze, jak i konduktorzy na po- | ma pan z tym do czynienia przy 
ciągech towarowych, czyii tzw. | każdej wypłacie, 
hamulcowi, pobierali należności | już zaczyna drażnić... 


leżności. 

— Sporo! Oczywiście, że spo- 
ro! W ostatnim miesiącu należa- 
ło mi się około 74 złotych, to do- 
stułem 68, w poprzednim nale- 
żało mi się około 100, to dosta- 
łem 87! Tak jest stale! Jednemu 
z moich kolegów w zeszłym mie- 
siącu brakowało dwadzieścia 


i łania tych 


, Klemensa p. m. Lu 


krecji. 
| Slowiański: Milos 
woja. 
o ca wsch. 79 
zach. 15.35 


Listopada | z. 
NECSUERNTOES 


Księżyca wsch. 8.20 


KRONIKA HISTORYCZNA 
1227. Zamordowanie Leszka Biał go 
w Gąsewie przez ks. pom. Święto: 


elka. A 
1784, Koniec Sejmu Targowiczan w 
Grodnie. 
1805. Legioniści polscy pod Castel 
Franco. 
1927. Zmarł pisarz Stanisław Przyby: 
szewski. 
1929. Zmarł wielki 
Klem nccau. 
PRZYSŁOWIA LUDOWE 
Jak się baba uprze to jej nosa nic 
utrze. 
Snadniej stu mężów, niż dwie ba: 
by zgodzi. 
RADY PRAKTYCZNE: 
Naftę i spirytus palące się gasić nie 


mąż Francji J. 


A m nn, 


prowadzonego przez kancelarie | wać, żądać wyjaśnień?! 

tychże stacyj. — Ależ oczywiście! Żądać wy 
jaśnień zawsze można, tylko nie 
można się doczekać tych wyjaś- 
nień. Ja, na przykład, w marcu 
składałem prośbę o dokonanie | sku, że istotnie w skardze tej 
poprawek rachunku i dopłace- | nie ma ani słowa przesady i że 
niu mi różnicy, złożyłem na pó-, ta skarga jest niestety powszech 
twierdzenie tego książeczkę i do| na! 

dnia dzisiejszego żadnej nie o- Dowiedzieliśmy się przy oka- 
trzymałem jeszcze odpowiedzi... | zji również niezwykle ciekawej 


KASZEL 


kilka złotych!... A to jest dla ka- 
żdego z nas grosz!!! 

Na podstawie przeprowadzo- 
nych z kolejarzumi służby ru- 
chu rozmów doszliśmy do wnio- 


— Procedura była więc najzu 
pełniej prosta — opowiada nam 
jeden z kolejarzy, zatrudnio- 
nych w służbie ruchu, na jednej 
ze stacji prowincjonalnych w 
dyrekcji warszawskiej. — 
chwili wyjazdu w drogę, kiero- 
wnik pociągu wypisywał datę 
wyjazdu w naszych książkach 
godzinowego i na raportach. Po 
tem, po skończonej jeździe, za- 
pisywał znowu godzinę powro- 
tu, obliczał ile czasu byliśmy w 
drodze i raport zostawiał na sta 
cji, książki zaś oddawał nam dla 
naszej własnej orientacji. Przy 
każdej więc wypłacie, każdy z 
nas miał prawo sprawdzać, czy 
suma jaka figuruje na liście zga 
dza się z sumą wypisaną nam z 
godzinówek w książeczkach. Ni- 


W:*WA MIODOWA 14. 


W dniu 1 stycznia 1939 r. z gój wszystkich nauczycieli. 


gdy przytem nie było wypad- 
'u, żeby się te sumy nie zga- 


wodą, lecz zasypywać piaskiem. 
J zały... 


WODA MINERALNY DOM 
iai, | fs 


VICHY, EMS, 
KARNLSBAD nne 


A 
EDAP KOWALSKI 


KUPON 
na BEZPŁATNĄ próbę tabletek WO: 
DY MINERALNEJ. 

Po otrzymaniu niniejszego kuponu 
Fabr. Chem. » Farm. Ap.KOWALSK]I 
Warszawa, Sienna 39 prześle bezplat: 
mą próbę tabletk jednego z niżej wy 
mi nionych rodzajów wód mineral. 
nych że wskazaniem sposobu użycia 
Ems (selters), Wichy (grande — grils 
le Celestins). Karlsbad, Marienband. 
Kissingen, Apenta, Borżom, 


pomysł“ i wykombinował sobie, 
żeby te wypłaty obliczane były 
nie w kasach stacji macierzys- 
tych, ale bezpośrednio w dyrek- 
cjach... Tak się też stało! Od 
marca obliczają wszystkie godzi 
nówki w dyrekcjach, a my od 


powodu najzupełniej nieoczeki- 
wane konsckwencje! 


mało prawdopodobna: 


15 procent należności, wedlug 
1. , „(zestawień sporządzanych na 


„. podstawie ich książeczek(?!) 


Imię i nazwisko: Sat 
Adres: EET oA 
Rodzaj żądanych tablet k: 


«= w Tw TT TT TT 


a małej wokandzie... 


Firma „Kiszkopol” 


czyli: „Miły jubileusz” 
(A. E.) Firma 


Białej, zatrudniająca przeszło blicznie panu dziękuję! 
sto osób, postanowiła — z oka» 
zji dwudziestej rocznicy założe- j; 
nia przedsiębiorstwa — uczcić „Kiszkopol 


spal 


odpowiednio trzech najstarszych prócz kasjera, pana Cucha. Pan| ponu'ąc, a on 
Cuch bowiem zdenerwował się | wielkie tereny dla masowej emi: 


oczekującej go| gracji Żydów»uchodźców z Nie 
nazajutrz uroczystości i miał nie| miec. 


pracown.ków. 


Pracownikami tymi byli: por 
ny Walery Klopot, pomocnik AL? A 
buchaltera Ewaryst Staralski i CA ki ista A 


kasjer, Wiktor Cuch. z dzi dyrektor i powiada: 

— Mili współpracownicy! —; 
rzekł dyrektor firmy. gdy nade| wiernego Lastera. 
szedł określony dzień. — Dwa» z 
dzieścia lat już mija od chwili, 
gdy kochany nasz woźny K ł os 
pot ofirmę zaczął się kłos 


przedsmakiem 


firmie naszej — cuchniał! 
Więc za to mu dyrekcja... 


Z dalszych słów naszego roz- |rektorem 
mówcy wynika rzecz po prostu |przez prezydenta Rooscvelta zna 


Kiszkopol w'starania w imieniu dyrekcji pus jt 


— A teraz uczcimy naszego |towa udzielić 


rą 10 tysięcy nauczycieli szkół 
powszechnych, gimnazjów, za- 
wodowych szkół i td. awansowa 
nych będzie do wyższych stop- 


— Niestety — żali się kole- | ni służbowych. Stanowi to oko- 
jarz — w marcu „wpadł ktoś na |ło 15 procentów ogólnej liczby 


Równocześnie w szybkim tem 
pie przygotowywane są wnios- 
ki w sprawie awansów urzędni- 
czych we wszystkich minister- 
stwach. Przewidywać mają one 
przeprowadzenie awansów gru- 


raportów godzino- 
wych. 

— Otóż wyjeżdża na przykład 
drużyna konduktorska w drogę 
i ma tylko przebyć podróż 2 
Koluszek do Warszawy. Przyje” 
chawszy do Warszawy kierow- 
nik pociągu podpisuje raport i 
zamiast zostawić go od razu W 
Warszawie w swojej dyrekcji 
przesyła raport do Częstochowyh 
to jest do pododdziału, a dopie* 
ro pododdział przesyła ten ra- 
port z powrotem do Warszawy 
która upoważniona jest do prze” 
prowadzenia właściwych obli- 
czeń!... , 

Nic więc dziwnego, że św. Biu 
rokracy zbiera obfity plon. Nie 
zastąpi on jednak kolejarzomł 
pokarmu. 


UPORCZYWY ŁAGODZI I USPAKAJA SYFGP ŻYV CKCSTU ŚWIEŻEGO 
Mgr. E. GOBIELA SPRZEDAŻ: APTEKI I DROGERIE. SKŁAD GLOWNY 


Flakon 3 -tote 


Przeszło 10.000 nauczycieli 


otrzyma awanse na f-szego stycznia 


pami na 1 stycznia, 1 lutego, 1 
marca i 1 kwietnia. 3 

Przede wszystkim otrzymają 
nominacje funkcjonariusze pa? 
stwowi najniższych stopni, M3 
samym końcu zaś wszyscy Wy% 
si urzędnicy. 


Plan podziału uchodźców 


między poszczególne psństwa 


LONDYN. „Star” donosi, że| 


marca ponosić musimy z tego | utworzone przez konferencję w 


Evian londyńskie biuro do 
spraw uchodźców, którego dy” 
jest 


ny prawnik amerykański dr. 


Oto ni mniej ni więcej tylko Rublee, wystąpiio w ostatnich 
przy każdej wyp!lacie godzinó- uniach ze śmiałym planem roz» 
wek kolejarzom brakuje od 7 do | 


wiązania zagadnienia  uchodź» 
ców żydowskich z Niemiec. 

Dr. Rublee zwrócił s'ę do sze» 
regu państw z propozycją, aby 
każde z nich udzielło wstępu 
25 tys. Żydów w charakterze 
tymczasowych przybyszów. W 
późniejszym terminie dokonano 
by rozdziału tych tymczasos 
wych przybyszów do mieisc ich 
stalego przeznaczenia. Projekt 
ten jednak nie uzyskał nigdzie 
aprobaty. 

Wielka Brytania, 


Szwajcaria, Dania, 
T 


Francja, 
Norwegia, 
lolandia i Belgia odrzuciły tę 
propozycję. 


Ponadto biuro do spraw u- 


Tej nocy cały personel firmy | chodźców zwróciło się, według 
spokojnie, | „Star”, do Rosji $ xwieckiej, pro 


by wyznaczyła ona 


Rosia Sowiecka jednak w os 


do biura wcho | góle nie chciała słvszeć o podob 


nym planie, ani też nie by a gos 
chociażby tylko 


pana Cucha.|czasowero schronienia Żydom 
| Dwadzieścia lat pan C uch w| niemieckim. 


Jeżeli chodzi o starania biura, 
by dopuszczono uchodźców ży» 


Pan Cuch zbudził się, zlany | dowskich z Niemiec do W Bry 


poła e! Więc za te kłopoty; zimnym potem. Ubrał się czym |tanii, to widoki na to są obecnie 
postanowiła mu dyrekcja uroczy |nrędzej i opuścił rodz'nne mia:|korzyste. Brytyjskie m/'nister« 


ście i publicznie podziękować! 
Następnego dnia dyrektor zja zaszczytów. 
wil sie wśród pracowników. 
— Dzisiaj zaś — rzekł — ucz; znikło z kasy pięćdziesiat tysię= 
cimy pana Staralskiego, który| cy złotych, przeto dyrekcja 
również dwadzieścia lat u naalidszczęlź poszukiwania, na sku: 
pracuje. Drogi panie Stara l| tek których policja ujęła pana 
s k il Dwadzieścia lat o firmę| Cucha w Katowicach. 
się pan staral Więc za tel Wyrok: pół roku więzienia. 


sło, aby uniknąć tak niemiłych |stwo spraw wewnętrznych gotor 


we jest nozwolić na przyjazd do 


— Że jednak wraz z nim| Anglii dzieci i starców. 


JUTRO DALSZY CI; G: 
„kollywood 
raj i piekło kobie;” 


desygnowany | dzi o dorosłych, 


Ponadto może być dopuszczo 
na pewna  ograniczcna liczba 
mlodzieży dla odbycia przeszko» 
lenia rolniczego, jeżeli zaś chos 
to mogą oni 
przybyć do Anglii, o ile znajdue 


ją się w posiadaniu. -dostatec? 
nych kapitałów, z których mog” 
by żyć bez pracy, czyli — Jê 
zaznacza gazeta — o ile mog4 
zainwestować okolo 3.000 fun 
tów w W. Brytanit. 


Dwa wyrcki śmierci 
na przewódców młodocianaj bandy morderców 


MOSKWA. W moskiew» 
skim Szdzie Miejskim toczyła 
się rozprawa przeciwko ban: 
dzie grabieżców i morderców, 
wśród których znajdują się wy 
rostki 15 i l6-letnie, Do bandy 


ZUOBĘDZIESZ POWODZENIE U MĘŻCZYZN, PIELĘGKUJAĆ 


należała również Osa dziew 
czyna, niejaka Michajłowa: 

Dwóch przywódców bandy 
sąd skazał na karę śmierci PR 
rozstrzelanie, 11 na karę więź 
nia od 2 do 10 lat, a jednego 
niewinnił. 


KUPON 
Imię: 05-309 74 76 


Nazwisko 


RACJONALNIE CERĘ! 


r 

Najwybitniejsi lekarze dermatolo- 
dzy, zalecają stosowanie środków k^. 
smetycznych, zawierających wita 
miny. 
kosmetyki ukcronowaniem jej da 
żeń i celów. Puder „Penny“, zawie- 
rający witaminy, odżywia, konser- 
wuje i uszlachetnia cerę, czyniąc ją 
zdrową i powabną Przy stałym uży 
waniu witaminowego pudru „Pen 
ny* cera nabiera wyglądu młodzień 
czego, staje się aksamitna i idealnie 


matowa. 
Pamiętajcie Piękne Pani 4 
i powodzenie zapewni Wam * 


Odkrycie witamin jest dl» | matujący Puder Witaminowy " 


rv. y. 
Bezpłatną próbkę Pudru Wit, 
rowego „Penny“ otrzymać możn U” 
nadesłaniu wyżej umieszczoneś” i $ 
ponu za załączeniem znaczka air 
wego za gr. 15 pod adresem + 
;Gilot*, Warszawa — Wrona ** 
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przesy* 
rodzino* 


rzykład 
w drogę 
odróż 2 
Przyje” 
kierow- 
raport 

razu W 
lyrekcji; 
zchowy: 
a dopie” 
ten ra- 
rszawy! 
lo prze” 
>h obli- 


św. Biu 
on. Nie 
ajarzom 


pusas 
MeŻEGO 
Łowst 
% tott 
szw 


|kiwy znalazca 


M. 328 


Nominacja nowych senatorów | 


ltód mianowanych sa: płk. Miedziński, prof. Bartel i b. min. Ktarner 


Y dniu wczorajszym Prezy- ster przemysłu Roman oraz mi- 
Rzplitej podpisał listę se- | nister poczt inż. Kaliński zostali 

aw z nominacją. Pośród 32 | mianowani przez Prezydenta 

, rów tylko kilku zasiadało | Rzplitej senatorami. 

iš ednim Senacie, pozosta-| Ogółem więc w Senacie za- 

a do Izby po raz pier- | siadać będzie 4 ministrów, gdyż 


r. min. Beck przeszedł z wyboru, 
pba ministrów zasiadają- 


podczas gdy w Sejmie będzie 
Ww Izbach zwiększa się o | tylko 3 członków Rządu miano- 
dej, albowiem minister spra 


UR wicie premier Składkowski, mi 
ości Grabowski, mini- | nister komunikacji płk. Ulrych 
oraz minister opieki społecznej 
Kościałkowski. 

Z byłych premierów rządów 
pomajowych mianowany został 
tylko pierwszy szef, a mianowi- 
cie prof. Kazimierz Bartel. 
premier pl Prystor uzyskał 
mandat z Wilna nie wchodzą na 
tomiast do Senatu b. premierzy 
Janusz Jędrzejewicz, dr. Świ- 
talski, prof. Kozłowski oraz płk. 
Sławek. 

Pewnego rodzaju niespodzian 
ką polityczną jest mianowanie 
b. wicemarszałka Sejmu płk. 
Miedzińskiego. 


h Bazecie ukazała się notats 


lecjwy znalazca. 

gh Jan Chwościk przecho» 
KENA Wilczą, znalazł na 
b W u portfel, w którym b Sfery gospodarcze reprezento 
W złotych. Pan Chwościk |wać będzie inż. Czesław Klar- 
Rino to, że jest bezrobot»|ner, prezes warszawskiej Izby 
i cierpi: biedę, odniós% por j Przemysłowo - Handlowej. 
 awemu właścicielowi.| Ze sfer katolickich zostali 
JA Pana Chwościka zasługu| mianowani redaktor naczelny 
"34 i uznanie. Zj „Kuriera Warszawskiego” Kon- 


Emnością podajemy go do| rad Olchowicz oraz znany poeta 
Stanisław Miłaszewski. Wydaw- 
X | ców reprezentuje p. Kobylań- 
| Gajutrz do redakcji zgłosił | ski z „Wieczoru Warszawskie- 
tłodzieniec o zatroskanym | g0“ 
A Z poprzednich senatorów=no- 
Jestem Jan Chwościk — minatów znajdą się w Izbie b. 
SU się. — Aleście mnie ambasador Stanisław Patek o- 
e i, nie 
NE można tak człowie 
Ompromitować? 
y Kompromitować?! — 
sekretarz redakcji. 
„hyba! W/stydu się nażar 
Ż% nie mogę prosto w oczy 
patrzyć! Matka jak to 
3 w gazecie włosy sos} CORPUS CHRISTI (Texas) 
3 Blowy zaczęła wyrywać. | Zbuntowany generał meksykańe 
wariował Janek! — krzy !ski Cedillo wraz z 5 swymi naj: 
jedy» |bliższymi _ współpracownikami 


mości publicznej”. 
CEE E 


OB 


IN; wariował mój 

le powinnam była mieć |został oskarżony o pogwałcenie 
W olikiem dzieckaf Mówili ustawy amerykańskiej o neu» 
Nithe się to źniej, czy |tralności z r .1937. 

(pej na dziecku odbije! I] Cedillo oskarżony jest o zaku 
5 tację] pienie dwóch samolotów w pew» 
4 Mamo! — powiadam. —|nej firmie chicagowskiej we 
Ę ma wrzeszczy? Zdrów je SARA 22 r. i przemycenie 
48 ich do yku. 

Nie łżyj SE ; 
k ie fzyjl — krzyczy. Akt oskarżenia porusza dalej 
lnyget! Żebyś był w |sprawę zabiegów współpracowe 
ANA stęka dwustu io» |pików generała, zmierzających 
tojas, oddat. „, „|do otrzymania od pewnych kół 

śdzy także samo ręki mi t ; 
thc Podać w Stanach Zjednoczonych pie: 
Z facetem w mózg kopnię 
4. Mówią — nie można się 
Woe Dziś forsę znalezioną 
NS a jutro furii dostanie, 
M, U zacznie ciskać i naj AMSTERDAM. Wczoraj 
0 ulicach latać. ,  |wieczorem z okazji wizyty króla 

że na zbity RNA Say RCI 
NO br „ wspaniale iluminowany. ica: 
ą 3 E powiada, 4 — _ MAG |mi przeciągały pochody z pocho 
cję >ł SĘ zj rza Eu kd Pra się pod pałac 

i Ao yo * | królewski, 

Naja. A idiotę i Krai Leopold A i królowa 
| : wyjdę. Wilhelmina musieli się kilka: 
R promitowany jestem na |krotnie ukazywać na balkonie 
ciel Jak można było tak iwatuj 

16? yio pałacowym wiwatującym tłue 
A Àl | „ | mom. 

ly Zy Pan rzeczywiście | Cała prasą wieczorna opubli» 


„a ale zmieszany se | kowała obszerne artykuły powie 


N 
. 
i 


oien. $ 

N ai pan 

Oddałem. Wlany byłem i 

działem co robię. Mało 

„avek po pijanemu wyra: | NOWY JORK. Donoszą tu 

„e zeby zaraz o tym pis |n dokonanym wczoraj samosą» 
człowieka kompromito» | dzie w m. Wiggins w stanie 
nie ładnie! Proszę, żeby | Missisipi, Na pewnego Murzy: 

coniecznie sprostował i |na rzucono dejrzenie, iż do» 

ky” Że w ogóle nic nie zna: | konał on gwałtu na białej kobie: 


) 


to 


cie. 
Napoleon Sądek Około 200 mężczyzn rozpóczę- 


B. || 


żniejszych nazwisk wymienimy 
b. ambasadora w Rzymie dr. 
Wysockiego oraz dyrektora Fun 
duszu Pracy płk. Gnoińskiego. 

Z przedstawicieli mniejszości 
narodowych skład Żydów oraz 


Niemców został zmniejszony, za 
miast poprzednich dwóch repre 
zentantów otrzymają po jed- 
hym. Z ramienia Żydów wej- 
dzie b. poseł rabin Rubinsztajn 
z Wilna. 


Str 3, 


KU 


TUNGSRAM 
KRYPTON 


TO ŻARÓWKA 
piękne światło wokół sieje 
Miejsce dla niej w każdym domu 
Szczędzi prądu = nie czernieje b 


ambaszdora niemieckiego w Londynie? 


LONDYN. Szereg dziennie 
ków angielskich, jak „Daily tes 
legraph”, „Daily Mail”, „Dais 
y Express”, „Daily Mail”, Dai» 
cję, że Hitler zamierza odwołać 
z Londynu ambasadora Dickse 
na, Ambasador miałby być we» 
zwany do Berlina dla złożenia 
sprawozdania o debatach w Ie 
zbie Gmin na temat sytuacji Ży 


dów w Niemczech. Ambasador 


Ministrowie brytyjscy w 


| powróciłby już do Londy: 
nit, 
Dzienniki podkreślają, że Hi 


tler zamierza w ten sposób ście 
śle naśladować prezydenta Ros 
osevelta, który w ten sam spos 
sób faktycznie odwołał do Wa 
szyngtonu ambasadora Stanów 
Zjednoczonych w Berlinie. 
Dzienniki angielskie twierdzą 
że definitywna decyzja powzię» 
ta zostanie przez Hitlera po 


przestudiowaniu _ całokształtu 
gyanu w Izbie Gmin. i 

Według prasy angielskiej, ka 
mieniem obrazy rządu niemiec» 
kiego jest fakt, że premier Cham 
berlain wystąpił w Izbie z kona 
kretnymi propozycjami co do 
osiedlenia uchodźców  żydowe 
skich z Niemiec w Tanganice, 


do której Nay roszczą sobie 
pretensje, jako do byłej swej 
kolonii. wiat: tysi miś 


Paryżu 


Dziś nastąpi przyjazd -- Jutro rozpoczną się rozmowy polityczne 


PARYŻ. Uwaga kół politycz 
nych koncentruje się coraz bars 
dziej na wizycie ministrów brys 
tyjskich. Program tej wizyty 
przewiduje, iż przyjazd gości 
brytyjskich do Paryża nastąpi 
w środę dn. 23 b. m. po połu» 
dniu (a więc dziś). 4 

Tegoż dnia goście będą podej 
mowani obiadem, wydanym na 


ch was gęś | raz gen. Osiński. Ponadto z wa- lich cześć w ministerstwie spraw 


ac Zbuntowany generał meksykański 


oskarżony © przemy: samolotów i popieranie 
"ruchu antyżydowskiego 


niędzy dlą podtrzymania ruchu 
CGedillistów. 

Ogłoszenie tego aktu oskarżes 
nia jest w _ rzeczywistości za- 
mknięciem granicy Stanów Zje* 
dnoczonych dla gen. Cedillo, 
który w razie jej przekroczenia, 
znalazłby się od razu na dłuższy 
czas w więzieniu. 


BIELIZNA CIEPŁA 


TRYKOTOWA i WEŁNIANA 
DLA PAŃ, PANÓW i DZIECI 


NALEWKI 2 
A FUCHS» 804105 


Manifestacje w Amsterdamie 
z okazji wizyty króla Belgów Leopolda III 


talne na cześć króla Leopolda 
IIl-go i podkreśliła  braterskie 
więzy, jakie łączą Belgię z Hos 
landią, a zwłaszcza serdeczną 
przyjaźń, jaką król Leopold III 
żywi dla Holandii. 

Artykuły, prasa bogato ilu» 
struje portretem króla, jego dzie 
ci i sżeregiem dawnych zdjęć, 
przedstawiających wizytę króla 
Alberta, ojca obecnego dostojs 
nego gościa, w Holandii, oraz 
zdjęć ż okresu pobytu królowej 
Wilhelminy w Brukseli. 


Powieszono Murzyna na drzewie 


z zemsty, że dokonał gwałtu na białej kobiecie 


ło natychmiast poszukiwania 
Murzyna, którego wreszcie zna” 
leziono, ukrytego w ciężarowym 
samochodzie. 


Murzyna wyciągnięto z ukry» 


cia 1 powieszono na załezi przyj 


drożnego drzewa 


|zagranicznych 
Bonnet. 

Rozmowy polityczne rozpocz» 
ną się we czwartek rano, po 
czym po przyjęciu, wydanym w 
pałacu Elizejskim przez prezy» 
denta Lebrun, kontynuowane 
będą po południu. Premier 
Chamberlain i minister Halifax 
będą poza tym  podejmowani 
także przez miasto Paryż. 

W przededniu rozmów frans 
cusko „ angielskich, prasa pary» 
ska starannie notuje głosy zagra 
niczne. 

Prasa paryska nie wyklucza, 
że jednym z głównych tematów 
rozmów paryskich może być do 
zbrojenie Francji i Anglii. Z to- 
nu komentarzy prasowych zda” 
je się wyraźnie wynikać, że rozs 
mowy paryskie winny raczej 
przynieść potwierdzenie dotych 
czasowych układów techniczs 
nych między Anglią i Francją, 
niż jakąś bliską i konkretną rozs 
budowę układu  monachijskie» 
go. 

Jednym z zasadniczych tema» 
tów rozmów ESKK — zda” 
niem prasy — będzie również 
kwestia hiszpańska. Prasa lewis 
cowa już z góry prowadzi gorąs 
cą kampanię, aby nie dopuścić 
do przyznania gen. Franco praw 


GOLFYiGARSON 
NAJNOWSZE MODELE 


NALEWKI g 


MARSZAŁKOWSKA 80:10) 


GIEŁD A 


Tendencja nieco słabsza. 
Dolar 5.285, Fr. franc. 13.94, szw. 
119.70, Funt ang. 24.82, Gukien gd. 


99.75, Korona czeska 10.40, M. niem. 
srebrna 90. 


przez ministra 


DEWIZY 
Belgia 90, Gdańsk 100, Holandia 
289, Londyn 25.01, N. Jork kabel 5.32, 
Paryż 1401, Praga 18.20, Sztokholm 
129, Szwajcaria 120.20, 


PAPIERY PROCENTOWE 
Dolarówka 42.25, 3 pr. inwest. I 
em, 84.25, serie 93.50. II em. 83, serie 

91.75, konsolid. 66.50, 4 i pół pr, 
wewn. 64.50, Konwers, 68, irae 


strony wojującej. 

Z tymi obawami łączy się nje 
wątpliwie przyjazd do Paryża 
ministra spraw zagranicznych w 
rządzie barcelońskim Del Vajo. 

Dzienniki paryskie potwiere 
dzają również, że w czasie roz 
mów między ministrami angiele 
skimi i francuskimi zostanie po- 
ruszona kwestia żydowska, 


iasrosowanit: Gd 
GRYPA. PRZEZIĘBIENIE 
ŁO wW 
Lotstiie erysaaiarch proszków m m tóa „KOG 
GĄSECKIEGO 
nika w apukowanie kigiozkczaym w TOREBKACH 


WARSZAWA I (Raszyn). 
ŚRODA, DN. 23. XL 1938.R. 
6.30 „Kiedy ranne”. 6.35 Wg > 
ka. 650 Muzyka (płyty). 7.00 Dzien: 
nik poranny. 7.15 Muzyka piny. 
$8.00 Audycja dla dzieci. 8.10 — 11400 
Przerwa, 11.00 Audycja szkół. 
11.15 Koncert popularny. 1157 $y 
gnal czasu. 12.03 Audycja udniós 
wa. 1300 — 15.00 Przerwa. 1500 „Na 
sze kon “ — audycja dla młodzie 
ży. 15.30 Muzyka adowa. 1600 
Dziennik południowy. 1605 Wiadow 
mości gospodarcze. 16.15 Dom i sżko 
ła. 1630 Muzyka skandynawska. 16.41 
Pogadanka aktualna. 17.00 Polska, a 
wojsko okupantów w pierwszych 
niepod]: głości od 
17.15 Kantata. 


skutujmy”. 19.00 „Odgłos 
koncert rożrywkowy. 20.35 Aud 
informacyjne. 21.00 wieść o a 
pinie. „Polonezy”. 21.45 „Tem 
menty“ — powitść mówiona. 0 
Muzyka francuska (płyty). 2220 — 
22.22 Przerwa. 22.22 Audycje z okazji 
uroczystości  40slecla odkrycia i 
przez Marię SkłodowskąsCurię i Pie 
tra Curie. 22,40 Muzyka polska (płye 
ty). 22.55 Przegląd A 23.00 Ostat 
nie wiadomości. 2305 Wiadomości 2 
Polski w języku angielskim. 
WARSZAWA II (Mokotów) 
1400 Muzyka obiadowa. 1505 
Marsze symfoniczne i walce. 100 
Płyty. 1640 Wiadomości sportowe." 
16.50 Kącik solistów. 17.10 Pogadane 


67, 4 i pół pr. LZW 64.25, 5 pr. Lzw | ka aktualna. 17.20 Pogadanka i 


stare 76.25, 5 pr. LZW 1933 r. 12.75, ! 
5 pr. LZ Łodzi 1833 r. 65.75 


AKCJE 
B. Polski 130, Warsz., Cukier 34.75, 


Warsz. Węgiel 83.50, Lilpop 87, Ostro | konkursu piosenka 


wiec 65.50, Starachowice 43, Żyrar- 
dów 6050. 


łeczna. 17.25 Życie kulturalne silka 
17.35 Program na jutro. 17.40 Mut 
ka taneczna (płyty). 19.00 = 21 
Przerwa. 21.00 O deformacji rzeczy» 
wistości w sztuce” 21.15 Transmisja 
n 22.05 Muzyka 
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K.RYLSKI 


Poradzki wrócił szczęśliwie do domu. Wzruszony ucałoe 
wał swe dzieci i żonę. z 


ROZDZIAŁ JEDENASTY, 


Yo, czego nie zdoła dokonać żaden lekarz na 
Świecie, tego dokona często z powodzeniem czas — 
najlepszy. lekarz. 

Szybciej znacznie, aniżeli można było sądzić, goił 
czas stare rany, glębokie, zdawałoby się niezagojone 
blizny, które jątrzyly się w sercu Poradzkiego. 

Już w pierwszym dniu po powrocie zmył ze sies 
bie. brudy swego tulaczego życia: d'ugo pluskał się 
w wodzie, w kąpieli. Sprawiało mu to niewymowną 

rzyjemność. Zdawalo mu się, że wraz z błotem splus 
kuie ze siebie również i brud wewnętrzny... 

Zmien: się wewnętrznie, zmienił się również i 
zewnętrznie... 

Po pierwszej kąpieli, po pierwszej wizycie fry» 
zjera, który zawsze przychodził do niego z-rana, 
zrzucił ze siebie Poradzki powłokę dziada... Wrócił 
do swego poprzedniego wyglądu: stał się uprzejmym, 
eleganckim Sewerynem Poradzkim, nieco postarza: 
łym po ostatnich przejściach... 

Halina nie wątpila już teraz, że to jej mąż po 
wrócił, jej Seweryn... Sluchając głosu serca, prawie 
nie rozmawiali ze sobą o przesz'ości, o całym okresie 
nieobecności Seweryna. Wiedzieli, że każde słowo 
o dniu wczorajszym może wrócić stare, niezagojone 
rany. 
Pragnęli zdusić w sobie, stłumić wspomnienie 
przeszłości. Tak, jak Seweryn starał się zapomnieć 
o czarnej, uwodzicielskiej Irze, tak samo Halina pras 
znęła zapomnieć o tych dn'ach i nocach, jakie spę” 
dzała w sypialni zupelnie obcego sobie mężczyzny, 
będąc przekonana, że to jest Seweryn... 

To też rozmawiali ze sobą tylko o przyszłości. 
Układali plany, jak się im życie teraz potoczy, iak 
pracować będą dla swych dziatek, które teraz pode 
rastają. 

Nie zapominali jednak o przeszłości. 


t - . . 
Seweryn Poradzki nie zapomniał o parze starnsze 


ków, rybaków, którzy okazali mu tyle ciep!a i sers | 


deczności, którzy dopomogli mu w biedzie, 


ę 


Mist.r Hopkins zdołał przeprowadzić, iż Nelly. mimo 


Že wstatniego dnia zglosila swoją kandydaturę do konkursu 
piękności, została przyjęta w grono kandydatek. 
Z góry wiedziałem, że oj.iec postawi na swo: 

im — z radością i dumą rzekla córka Hopkinsa. 

— Jest to jednak wylącznie zasługa miss Nelly— 
"rzekł skromnie mister Hopkins — Poskutkowala bos 
wiem jedynie jej fotografia... 

I w krótkich slowach mister Hopkins opowie» 
dział im, jak zalatwił z Filipem Jacksonem. 

— Ach, gdybyście, moje panie, widziały co wys 
prawiają w lokalu impresaria zgłaszające się kandy* 
datki. Każdej z nich zdaje sę, że jest najpiękniej: 
sza. Mister. Jackson jest jednak znawcą kobiet. Gdy 
tylko ujrzał zdjęcie miss Nelly, nie mógł oderwać od 
niego wzroku. 

— Tak — z zachwytem oświadczył Jackson — 
tego rodzaju kobietę należy dopuścić do konkursu, 
nawet gdyby zgłosilo się ich tysiące. 

— Jak więc pani widzi, miss Nelly, nie omy» 
liłem się. Wszystko pójdzie jak po maśle! Jeśli ja 
się czegoś podejmuję, musi się to szczęśliwie zakoń» 
czyć! A teraz zabierzemy się do pracy! Pracy nam 
bowiem nie brak... Miss Nelly, moja najmlodsza 
sprzedawczyni, musi zostać „miss Amerykąl...” 

Nelly, której towarzyszyła córka mister Hopkins 
sa, w ciągu następnych godzin znajdowała s'ę w ra» 
dosnym podnieceniu. Chwilami zdawało się jej że 
śni, jest niemożliwe, aby to wszystko przeżywała na 
jawie... 

. Po raz pierwszy w życiu znalazła się w tak wy: 
twornym zakładzie fryzjerskim, gdzie ściany były wy» 
kładane drogimi, pięknymi lustrami... Woń wspania” 
łych perfum unosząca się w powietrzu zrazu dusiłą 
Nelly. Ale wkrótce przyzwyczaiła się do tego. 

W dużym jasno oświetlonym lustrze wiszącym 
naprzeciw niej mogła podziwiać swoją urodę i tych 


PRZE DZIEJE TROJGA LUDZI RZUCONYCH NA FALE L 


" SENSA 
WSPÓŁCZESNA OSNUTA NA 
PRAWDZIWYCH ZDARZENIACH 


Nie, Seweryn Poradzki nie zapomniał o nich, to 
był pierwszy laei który postanowił spłacić po poz 
wrocie... 

Już następnego dnia polecił dług ten wysłać na 
adres staruszków, tak jak zapewnił ich wówczas, gdy 
brał pieniądze... 

Dług sp.acił tysiąckrotnie. 

Gdybyż mógł spojrzeć w jaśniejące oczy starusz» 
ków, ich promieniejące twarze, gdy otrzymali tak 
wielka sumę pieniędzy, o której nigdy nawet nie 
śnili... 

Poradzki pamiętał również o tym, by spłacić nas 
stępny dług... 

Postanowił odpłacić za wszystko „czarnej da» 
mie”, Irenie Podhorskiej, i tym wszystkim, którzy 
pragnęli ściągnąć go na dno przestępstwa i zbrodni, 
tyu wszystkim, którym zawdzięcza te niezapomnia* 
ne, ciężkie chwile swego życia. 

Zabrał się do tego natychmiast po powro-ie, gdy 
nawet rodzina nie była powiadomiona o jego przy» 
jeździe. 

Pierwszy dowiedział się o tym inspektor Puchar 
ła. Halina powiadomiła go w dniu powrotu Sewes 
ryna. 
W pierwszej chwili również i Puchała wątnił, 
czy to jest autentyczny Poradzki. Po bolesnym dla 
niego doświadczeniu z „Amerykanką” — nie dowie- 
rzał w niczym tej bandzie i wszędzie węszył jakiś spi» 
sek, lub kawał. 

Kto wie, czy to znowu nie nadesłali kogoś, czy 
nie wyszukali jakiegoś sobowtóra, który zdefrauduje 
pieniądze... 

Po rozmowie na cztery oczy z nieszczęśliwym Po» 
radzkim — zniknęły wszelkie wątpliwości. 

Najbardziej genialny aktor nie potrafilby odes 
grać takiej roli, ani też nie potraf łby dać wyraz takim 
uczuciom, jak to było wtedy, gdy Seweryn Poradzki 
opowiedział mu o swych przeżyciach. 

Coprawda, wiele szczegółów zgadzało s'ę z tym, 
co opowiedział Puchale ów pseudo + Poradzki, który 
ZBAĆ nagle wespół z inżynierem Hetman-Hetmań: 
skim... 

Obecnie uzyskał szereg nowych szczególów: Se» 


wszystkich ludzi odz'anych w białe fartuchy, którzy 
krzątali się wokół niej...  Niezliczona ilość palców 
wskazywała na jej złociste, jedwabiste włosy, przy 
których majstrował jeden z fryzjerów. Chwilami zda» 
walo s'ę jej, że to wszystko jest jakąś bajką z tysiąca 
i jednej nocy, że nagle została przeobrażona w zaczas 
rowaną księżniczkę z bajki dla dzieci... 

Była to jednak szczęśliwa rzeczywistość... : 

— | czy nie powinnam zakomunikować rodzi: 
com o mo'm szczęściu? — wciąż jeszcze silnie trze» 
potało serduszko Nellv. 

Dlaczego „rodzice” nie mieli cieszyć się wraz z 
nią z jej szczęścia?... Dlaczego nie mają się znaleźć 
na sali i być dumni z tego, że ich „córeczka” zostaje 
obrana królową piękności Stanów Zjednoczonych?... 

Ale poprzedni lęk przepędził te myśli. A może 
zostanie pokonana?... Nie, lepiej uczynić „rodzicom” 
niespodziankę... 

A tymczasem Nelly zauważyła, że jej głowa o- 
trzymuje zupe'nie inny kształt. Pasma włosów wiły 
się, unosiły i układały, jak świeże połyskujące płatki 
rÓŻY... 

I wkrótce jej głowa przeobraziła się w żywą, 
wonną różę... 

— Wspaniale! — zawołała z zachwytem córka 
mister Hopkinsa. 

; — Doskonale się panu udało! — zachwycał się 
personel zakładu, 

A fryzjer, który czesał Nelly, wtrącił komple- 
ment: 

— Nie wszystkie włosy dadzą się w ten sposób 
ułożyć. Jest to już dar przyrody... 

I zaraz dodał ciszej, wskazując wzrokiem na drus 
gi koniec sali: 

— Czy widzi pani tamtą damę? Ona również 
bierze udział w dzisiejszym konkursie. 


OZ EO AOI EA O DOT: TEAN GOTO CWA 


Nie jest to 
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weryn Poradzki podał mu nazwiska i adresy Tudo 
należących do bandy; inspektor policji zerwał si 
miejsca przerażony... ; 

Przerywał mu za każdym nazwiskiem, nie mů 
opanować swego wzburzenia: 

— A więc pan doktór G. także? : 

— Tak, panie inspektorze, proszę mi wierzyć “ 
iestem przytomny i że wiem co mówię... 

— Nie wątpię. A czy adwokat K. także? 

— Wszystko to co mówię, jest świętą praw 

— Mój Boże, więc dyrektor W. także? 

— Może pan łatwo przekonać s'ę o prawdzie 4 
ich stów. Chyba że Bractwo zostało rozwiązane: 
wątpie, czy Hetmański zdobył się na taki krok. B 
zyli Hetmański i czarna dama nie zwalniają tak pł 
ko swoich of'ar... 

Inspektor Puchała zabrał się od razu do robot 
chciał się jednak dowiedzieć nowych szczegółów: hy 
z mieszkania Poradzkiego wydał pole. enia inwis g 

wania mieszkań ujawnionych czlonków bandy: 
czym zapytał Poradzkiego: Y 
— A cóż wie pan o tym człowieku, który l 
tak podobny do pana, że... : 
Puchała miał zamiar zapytać Poradzkiego oii 
sobowtóra, który zdo'ał oszukać nawet jego żoń% 
widząc jego zdumienie, zawczasu wycofał się £ 
tania. Zrozumiał, że prawda mogłaby doprowa 
Poradzkiego do szału: nie wie jeszcze, więc lepićl 
dzie, aby nie wiedział, że żona jego dlugi czas 0™ 
kała z innym mężczyzną. 
Wrócił do sprawy okólnymi drogami: gal 
— Czy nie zna pan takiego... swego sobowti 
—Swego sobowtóra? — powtórzył zdziw! 
Poradzki. 2007 
— Tak, czy nigdy pan nie spotykał takiego i gy 
— Nie — stara się Porądzki przypomnććć g 
bie. — Ale wiem, że prawie każdy człowiek Po 
swego sobowtóra. Czemu pan pyta o to? gó 
— Nie jest to teraz ważne, chcialem tylko pi 
okazji dowiedzicé się — żbagatelizował sprawę 
chała. est 
— Ma pan rację, rzecz pał LA to af 
wać czarną damę i Hetmańsk'ego... A 
Się, dzięki pański” 


— Może się nam to teraz uda, 
formacjom... 
— Oby się panu udało, uratuje pan szereg 
od nieszczęść! — požegnal Poradzki inspektorá; 
wracał do urzędu. i 
sj Z pliką adresów oraz informacji powrócił Pad 
ła do swego gabinetu, będąc przekonany, żć 
zdola»wresziie wylowić cała bandę. 


ciąg jutro) | 


(Dalszy 
16 
wprawdzie wielki grzech, przecież jest to sweet 
dzaju walka i każda kandydatka pragnie VET 
możliwie najładniej. Ale ona z pewnością jest 
nią zazdrosna—uśmiechnął się do Nelly— Praw 
przy jej fryzurze już cztery godziny i jeszcze 
nie można dobrać dla niej odpowiedniego ucze” „ję 
Instynktownie zerknęła Nelly na swą gł! 
o jasnych, tlenionych włosach, Sądząc z twarzy! 5g 
naby ją:było wziąć za ciotkę Nelly, albo jej zna 
starszą siostrę... j 
Przypadkowe to spotkanře dodało Nelly 
Jeśli wszystkie konkurentki będą tak wygla 
ta, to nie ma czego się obawiać... 208 
Uradowana i pełna otuchy Nelly udała SiG dł 
stępnie z córką mister Hopkinsa do wytworneB a 
gazynu mód przy Piątej Avenue, tam, gor ieli 


odt” 
daly p 


całkowicie przygotować się do dzisiejszego " 
go wieczoru, który miał zadecydować o jej przy 
ści, o jej dalszym życiu... wył” 

W osobnym saloniku, gdzie ściany były, p” 
żone lustrami i gdzie na podłodze leżał wspan!a y 
ski dywan dobierano dla` Nelly toaletę. li 

Również i tutaj krzątała się wokół niej niE*pry 
na ilość delikatnych, zręcznych rąk kobiecych: 
noszono wszelkiego rodzaju suknie, kostiumy: 
piękną bieliznę, i wspania'e pantofelki... 

Nelly siedz'ała oszołomiona i zdumiona, £ 


p” 
5 
y / 


częły przed nią defilować wolno i z wdzię lą 

modeli: z których każda w oczach Nelly WYS 

jak żywy portret... nić: 4 
A to wszystko dla niej, aby dobrać su ed 

której będzie najlepiej wyglądać, która by P9 

ła tego wieczoru jej wdzięki... iyi 
Tego rodzażu rewię mody i elegancii. Nee 


zł” 


i; 


działa dotychczas tylko w kinře na ekranie: 
widzi ją w rzeczywistości i co najciekawsze: 
się ją wyłącznie dla niej... 1 god 

Myśl, aby zawiadom*ć o tym wszystki” 4, j 
ców”, staje się coraz bardzie! natarczywa. 
nak stara się ją odrzucić. Musi bowiem 
niespodziankę... Je 


> 14 t02 
W końcu dobrano dla Nelly odpowiedn AI 
brn Yig 
Pn 


- 


u 


tę. Gdy Nelly ujrzała się w lustrze, w sre 
sie okalającym jej szyję, z trudem siebie P 
A przy tym serce zamierało jej z zachwytu: 
Wygląda'a teraz na nieco starszą, niż 
czywistości. Ale natomiast była jeszcze bar i 
cza i pełna wdzięku niż poprzednio. Równie po" 
podobnie. jak w zakładzie fryzjerskim, ° 
Nelly mnóstwem komplementów. 2) 
(Dalszy ciąg futt9 


ze 
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rmznzzozogc ycie 


adresy puds 
zerwał SK * 


m, nie mogł 


i wierzyć s 


że? 
syrawdzie BP 
związane 
ki krok. By 
ają tak P! 


kiego oj 


fat się £ 


szereg 
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Wiazda, która kocha... czekoladę mrożoną 


ludy Garl'nd - 


Jk na piętnastoletnią dziewczynkę 
M Wwa gwiazdy filmowej i mistrzy» 
na — to dość dużo. Tym 
wk Ej, że Judy słynie ze swego 
ideg teBo glosu, którym czaruje 
W calej kuli ziemskiej. 

śjpierw parę słów wyjaśnienia co 
Wingu", którego głównym hes 
dy EM na ekranie jest właściwie Jus 

Garland. 
tajny g“ jest odmianą jazzu i jego 
Wocześničjszym wyrazem. Śpie» 
LI 5 . n pi 1. 
tomal i 5 jest o wiele trudniej, niż 
niy lnie, trzeba do tego zresztą 
p qyrodzone zdolności, tak jak Ju 

] aarland. 
ln. prawdziwe nazwisko brzmi: 
born. Gumm. Do dziś nie może za 
CE jak ją dzieci przezywały 
diska do żucia", nawiązując do nas 
Pyh To może bylo powodem do 
kity ania pseudonimu. / Rodzice 
tynki byli aktorami, ojciec pro 
gy! przez pewien czas teatr. Pó: 
~ta zaoszczędzone pieniądze ro» 
umm kupiła male rancho w 
Pine li: grav maonczas jeszcze 
P miała dwie siostry, z który» 
z wala w wodewilach ojca. Mia 
kg (nie zapominajmy, że była 
uh žina amerykańskich prowincjos 
Sh aktorów gdzie dzieci od naj 
kig ch lat wędrują razem z ros 
Mi | często występują wraz z ni 


g < i 
a, zwrócił na nią uwagę „lows j. 
talent ów 4 Bę 


ta * z Hollywood, 
bjj 55 stała się „Judy” i zadebius 
w dodatku filmowym Metro » 
dy yn * Mayer. Stało się to je» 
Rp, Pół roku po rozpoczęciu per 
Renja gdyż rodzice czekali na są 
y swojej córki. Debiut Judy by 
z 
wj dodatek filmowy ukazywał się 
dą niedzielę” i do dziś wys 
Modeen jest wszędzie z dużym pos 
Gai em Po tym powierzono mlos 
by tj aktoreczce rolę w filmie Ro 
l j3ylora i Eleanor Powell , Za» 
Vila £ w pociągu“. Później zagrała 
è? „Mały dżentelmen”. 
kę le ma 15 lat i wiernego ados 
Ma w osobie aktora kolegi — 
ooney'a Jej dzień podzielo 
skrupulatnić i wyzyskany 
ci W studio „M:tro* jest 
dla młodych aktorów i aktos 


d 


Nli I gwiazdorzy zdarzają się 
UM bismą bardzo wartościowe. 
N op anie list z prośbą o auto- 
Ken Tzymzł przed kilku dniami 
USZ Bodo, List pisany jest 
I tra i wzrusza zarówno formą, 
ka eścią. Oto on: 


4 Panie Bodo. 

A cam się Pana urodą, 
[łęg osem, Pana glosem, 
tyłami, 'czkami: 


Rugan pięknie, śpiewa ślicznie, 
A Š smutno, czy komicznie, 
A z” film „Skłamałam*, 
Robe nie rozpłakałam... 
rt i Bedtrand“, czyli „Dwaj 
złodzieje“ 
ność w kinie szczerze się 


émieje. 


NW 
A już gwiazdom, zblazowa- 
Ý robytem, — przepychu, aut, 
Wer szaleństw, własnych wspa 
NIM Wiili i spełniania najbar- 
Rep. stycznych zachcianek — 
NN ea teraz tytułu „króla”. Tak, 
Nye własnym, autentycznym 
na własnej wyspie. 
laln się ta moda od kryzysu 
NM ego Jej Królewskiei Moś- 
owej Salote Dubu, władczy - 


U Wysp i wysepek w archipela- 
nga, 


tipe 
low 
Alija Dubu, by zaspokoić naj- 
NM € potrzeby kraju. i nie ma- 


| 
M 


ela 


Wj nic do spieniężenia — wy- 
M na licytację jedną ze swo- 
sepek. 


Znalazł się amator, 


habył ją za jakąś tam cenę i 


Oto Judy Garland 


rek, gdzie Judy dopełnia luki w wy» 
kształceniu. Ale i tak dużo z tym 
klopotu, gdyż w Hollywood plotkują 
że np. matematykę odrabia za nią.. 
Buddy Larsen, historię Eleanor 
Powell, chemię — znów kto inny... 


Te złośliwe wersje doprowadzają mas: 
łą śpiewaczkę do lez. Traktuje mate» 
matykę bardzo poważnie i ma dużo 
ambicji: chce zostać śpiewaczką w Me 
tro politain Opera House, w Nowym 


konkurentka Deanny Durbin 


Jorku. 


Cały Hollywood przepada za zas 


ra, 


Nowinki z Hollywood 


Pamiętacie rozkoszną postać kaczo, ba umieć nosić.. I że to kunszt niela 
imieniem „Donald“ w filmach ry] da. Szczególnie pod tym względem 


sunkowych Walta Disney'a. Jeżeli tak; muszą celować artystki, obserwowas 


to musicie również pamiętać glos z ne przez miliony par 
był 


Otóż musimy pogodzić się ze smu 
tną rzeczywistością, że glosu tego już 
nigdy więcej nie usłyszymy, bo pan 


go kaczora. Głos to był niezwykli 
sympatyczny. Właścicielem jego 
niejaki E. E. Spencer. 


Spencer nie żyje. Bowiem przed kils 


ku dniami zginął w wypadku samos 


bawną parą: młodziutką Garland i jej | chodowym.. 
pieskiem, małym czarnym jamnikiem, 97400 
wabiący się „Phooey“ (Fuj*). Tyls) Gwiazda filmowa — burmistrzem. 


ko jedna osoba w tym mieście nie jest 
Judy. 
To jej matka, pani Frank A. Gumm, 
która uważa, że jak na  piętnastolet» 
nią gwiazdę filmową Judy powinna 
być słateczni:jsza.. i mniej kochliwa 
Jest bowiem codzień zakochana w in 
nym aktorze. Ale „na stale* — to w 
który zresztą darzy 


zachwycona „towarzystwem 


Clark Gable'u, 
swoją zwolenniczk 
Najl'pszym tego 


zenty w postaci smakolyków, 
tych samych, mianowicie: 


pominki, bardzo jej 
Ale to już kwestia lakomstwa. 


Wspomnieć jeszcze należy o spor» 
która 
świetnie pływa, znakomicie jeździ kon 


towych rekordach miss Judy, 


no na rowerze i 
nonszalancją grandessy. 


Fachowcy wróżą mlodej gwiazdecz 


ce wielką karierę. 


owodem jest fakt, 
że pamięta o niej, posyłając jej pres 
stale 
mrożonej 
czekolady. Podobno tego rodzaju w 
odpowiadają... 


została Glenda Farrell, 
ktorka filmowa. My, 
takiej gwieździe nie wiele 


kańskiej. 


szczerą sympatią. © o o 

Rozwiodła się w Europie, powróci 
ła do Ameryki i „rozpoczęła nowe ży 
cie”. Mowa tu o Annabelli. No dos 
brze, ale to pokusa rozkoszy życios 
tak 
wielką, że warto bylo rezygnować z 
małżeństwa z tak uroczym  mężczys 
zną. jak Murat? I czy Ameryka gwas 
rantuje tdnnabelli powodzenie i trwa 
artystycznym, 
prowadzi auto z dsp po bardzo nieudanej roli 


wej w Ameryce jest doprawdy 


lą pozycję w świecie 


w filmie „Lokaj jaśnie pani”, 
. LJ w 


Tego jeszcze nie bylo. Przed niedaw» 
nym czasem prasa amerykańska do» 
niosła, że burmistrzem Hollywoodu 
podobno a» 
wprawdzie, o 
slyszeliś» 
my, ale przyjmijmy tym razem bez» 
krytycznie doniesienie prasy amery» 


| Panie wiedzą o tym, że suknię trze 


oczu całego 
świata, oczu... zawistnych kobiet z 
kin. Jedno z pism amerykańskich, wy 
czuwszy w tym zagadnieniu interesu 
jący temat do ankiety oglosiło kons 


kurs na wybór „królowej artystek, 
umiejącą nosić suknię”, Wybrano 
Lorettę Young. M 

s » 


Buster Keaton wraca do pracy. Tas 
ka wiadomość lotem błyskawicy roże 
niosła się po Hollywood, a za nim 
powtórzył ją cały świał. Buster pos 
wrócił już do zdrowia, po dość poe 
ważnej chorobie psychicznej i rozpo 
czął pracę w wytwórni „Fox“ Bustoe 
podpisał kontrakt'na 3 lata. W ciągu 
tego czasu będzie gral i pisywał sce» 
nariusze. 

Znacie słynną powieść Dumasa 
„Trzej muszkieterowie". Otóż reżyser 
Allan Dwan przystąpił w tych dniach 
do realizacji komedii, osnułej na tle 
tej powieści. Zawadiacką trójkę ode: 
grają bracia Ritz. 


Piegi Shirley będą widoczne Ta 
„wstrząsająca" wiadomość obiega od 


niedawna  szpalty ` pism amerykańc 
SZ Oto wytwórnia . Fox postanoe 
wila 


zrealizować pierwszy film z 
Shirley Temple w ZE naturale 
nych. W wywiadzie, udzielon 
dziennikarzom, Shirley  „wyrwałó” 
się, iż z calą pewnością jej piegi na 
nosku będą widoczne. 


(i, do których uśmiechnął sie los 


Kto już gra w filmie „Kłamstwo Krystyny? 


Dalszy ciąg wypadków, opi- 
sywanych w niedzielnym nu- 
merze, był następujący: 

Dyr. Zdzisław Rzętkowski, 
który spośród «zakwalifikowa- 
nych przez Komitet Redakcyj- 
ny kandydatek i kandydatów 
— zaprosił do atelier 25 osób, 
po naradzie z reżyserem Hen- 


| rykiem Szaro i całym zespołem 


tzeczywiście 


„NOL — DONT „Les .. ZĘBÓW 
„Listy do naszych gwiazdorów 


listami, które otrzymują | Ale, by nie zepsuć Pana pochwałami 


Kończę zachwyty nad Pana filmami. 
Mam do pana prośbę jedną, 
Przy której wszystkie inne bledną. 
Otóż proszę Pana szczerze, 
Niech m: Pan tego za złe nie bierze: 
Chcę autograf Pana mieć, 
Do wykonania bardzo łatwa rzecz... 
Weźmie Pan pióro, umoczy 
w atramencie, 
Ręką uczyni jedno pociągnięcie, 
I na papierze zostanie podpis Pana 
O którym marzę wieczorem i z rana. 
A gdy go zdobędę, powiem, że mój 
jest cały świat. 
Bo cóż więcej potrzeba do szczęścia, 
Gdy się ma tylko dwanaście lat... 


` e è 
Piękny ten liścik napisała p. Lu- 
sia Giełczyńska. 
Prawda, jaki ładny? 


Świazdy kupują wyspy... 


Wood ma nowe szaleństwo. | 


osładł na wyspie, jako „król“ wła- 
snego państwa. 


Nowoupieczóny „król“ był w ja- 
kimś stopniu związany interesami 
z Hollywoodem. Gdy więc pewnego 
dula przybył do stolicy filmu i arty 
ści dowiedzieli się, w jakich wa- 
runkach został on władcą wyspy — 
kilka znakomitości ekranu postano- 
wilo naśladować go. Poszedł w ruch 
telegraf i telefon. Królowa Dubni 
przewąchała w tym: doskonały in- 
tcres i wystawiła do sprzedaży 30 
wysepek. Z miejsca kilka z nich 
sprzedała gwiazdom. 


To stworzyło nową modę, i obec- 
nie gwiazdy licytują się, kto z nich 
nabędzie największą i najbogatszą 
WYSDĘ-— 


Ne 20 


Halina Sobczyńska 


realizatorów filmu „Kłamstwo 
Krystyny“, wybrał i zaangażo- 


wał pp.: 
Halinę Sobczyńską 
Janinę Cechmąjerównę 
Jadwigę Stelmowską 
Henryka Sysko 
Alfreda Plutę 
Krystynę Czarosławównę 
Jerzego Miltona 
Bohdana Małynicza 
Ludwikę Staworzyńską 
Zdzisławę Pergolównę 
Marylę Jagodzińską 
Lilianę Balcerzakównę 
Witolda Pudłowskiego 
Antoniego Różyca, 
razem więc 14 osób, przy czym, 
Halina Sobczyńska, 
Janina Cechmajerówna i 
Henryk Sysko 
otrzymali dość duże role epizo- 
dyczne, reszta zaś uczestniczyć 
będzie w scenach zespołowych. 


Oto konkretny sukces nasze- ` 


go konkursu. Sukces, który, by 
najmniej nie był przewidziany 
w programie. 


We 27 


Zdzislaw Ruszkowski 


Were- 23 


Regina Wysocka 


już minął. 


„ostatniej chwili 


|cyiny 


Rzecz jasna, że w 
posypały się 
fotografie, jak z rogu obfito- 
ści. Do chwili, gdy piszemy te 
słowa (wtorek) Komitet Redak 
jeszcze nie przestudio- 
Termin ‘składania zgłoszeń wał całego materiału. Dopiero 


Nee 22 


Nina Pankiewiczówna 


za kilka dni podamy „bilans“ 
zgłoszeń. 

Również za kilka dni będzie 
my już w stanie zakomuniko- 
wać termin rozpoczęcia prac 
Komisji Kwalifikacyjnej, skła 
dającej się z fachowców i spe- 
cjalistów, o czym zresztą pisa- 
liśmy już w jednym z poprzed- 
nich numerów. 

Jedną tylko możemy na ra- 
zie zdradzić tajemnicę: w pier 
wszej fazie zdyskwalifikowa- 
no stosunkowo niewielką ilość 
zgłoszeń. Procentowo wyraża 
się to w przybliżeniu około 36 
—39 proc. 

Niezależnie od dalszego bie- 
gu wydarzeń, podawać będzie- 
my listę osób zakwalifikowa- 
nych przez Komitet Redakcyj 
ny, crąz reprodukować będzie 
my fotosy niektórych zgłoszeń, 
posiadające wyjątkowe walo- 
ry. 

Dziś przedstawiamy: 
Pankiewiczównę, Zdzisława 
Ruszkowskiego, Halinę Sob- 
czyńską, Reginę Wysocką. 


Ninę 
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Jeszcze jedna ofiara Stalina 


Kosariew, wódz Komsomołu, aresztowany 


MOSKWA. Niezwykłe po: 
ruszenie wywołały pogłoski o 
aresztowaniu długoletniego przy 
wódcy Związku Młodzieży Ko 
munistycznej — Kosariewa. 


Kosariew był tym, który o: 
statecznie przyczynił się do zwy | 
cięstwa Stalina nad Trockim. | 
Zdołał on bowiem wyrugować 
wielkie wpływy Trockiego z 
Komsomołu i zjednać ten ostat 
ni dla Stalina. 

Również w okresie później: 
szej „ctystki” Kosariew przy 
pomocy Komsomołu ułatwił 
Stalinowi w czerwonej armii roz 
prawę z wyższymi dowódcami 
sowieckimi oraz starą gwardią 
leninowską w łonie komunisty 
ać partii bolszewików. 

Obecnie Stalin zrzuca na Ko» 

Syryjczycy bojkotuje 
Anglików i żydów 

BEJRUT. Prasa syryjska do 
nosi, że po zakończeniu święta 
Ramadanu, a więc w połowie 
bieżącego tygodnia, we wszyst 
kich krajach arabskich prokla- 
mowahy będzie bojkot Ży» 
dów i Anglików. 

Również zamieszkali w Ame 
"Ag $yryjczycy i Arabowie bę 
do 


wezwani do przyłączenia się 
bojkotu. 


Zamordowali policjanta 


który chcał ich 


W dniu wczorajszym pod 
wsią Złota, pow. sandomiers» 
kiego, Dionizy Raube, polie 
cjant z komendy powiatowej 
sandomierskiej, natknął się na 
dwóch przestępców kryminale 
nych, Michała  Śmigiela (Ost: 
rów) oraz Juliana Ruzla (Opa: 


Tragiczny los muzyków 


' Gdy w salach pierwszorzędnego | 
dancingu słuchamy z przyjemnością 
pięknej gry śssgofn orkiestrowego, | 
gdy zachwycamy się cudownymi koñ 
certami w zalach Filharmonii lub w 
Operze — z całą pewnością nikt z nas 
nie pomyśli o tym, jk ciężką I bor 
lesną jest dziś w Polsce dola artysty 


— muzy 

Warunki bytu mistrza skrzypiec, for 
teplanu czy saksafonu pogarszają się 
z ia 0060 Pie REA sz 

ost spósób, n, składająs 
7h się na ten saałaj fakt, jest bars 
wiele. Świat mechanizuje się. 

Nie ma już obecnie łakiej dziedziny 

e automat nie zastąpiłby 
. Nie ominęło to także i 
dziedziny muzyki. 

Kino dźwiękowe, radlo 1 muryka 
mechaniczna w ogóle, spowodowały 
spustoszenie wśród pracowników mu: 
zycznego zawodu. Pociąga to za sos 
bą niesłychane szkody zarówno dla 
pozbawionych warsztatów pracy mu» 
zyków, jak i dla kultury muzycznej 
w ogóle. Muzyka ma ło do siebie, że 
trzůba ją ciągle pielęgnować. Gdy mu 
zyk przestaje grać — cofa się w tył. 
Nic też dziwnego, że ogólny poziom 
naszych zespolów _ orkiestrowych 
uległ znacznemu obniżeniu. 

Muzyk, zmuszony szukać zarob: 
ku nie w swoim fachu, traci czas I 
tylko dorywczo może pozwolić sobie 
a dalsze uprawianie ukochanej sztu: 

i, 
Pomiędzy tymi, którzy oderwani zo 
stali twa ręką losu od dawnych 
warształów pracy, istnieje obecnie pes 
wna somopomoć. Nie każdy z bez: 
:obotnych muzyków (zwłaszcza stars 
szych) może i potrafi wziąć się za ins 
ną pracę. Ci właśnie nieszczęśliwcy 
zbierają się codziennie na Placu Napo 
leona, gdzie urzęduje „giełda muzy» 
ków”. Nikt jej nie organizował. Zorr 
ganizowało ją życie. 

szczęśliwca uważać jednak nale 
ży tego, komu uda się choćby doryw 
czą pracę za jej pośrednictwem uzy» 
skać, 

Szczególnie dotkliwie dotknął los 
zespoły: filharmoniczny, operowy i! 
*adiowe, choć i te, które grają w los. 
kalach rozrywkowych nie mogą poch | 
walić się najmniejszą chociażby popra 
wą losu. Zà występ wieczorowy w ba! 
rze czy restauracji muzyk pobiera od! 


sariewa odpowiedzialność 


rozwielmożnienie się „wrogów 
1 LEJ . . .. 
udu” w komunistycznej partii, 


gdyż „Komsomolskaja 
da“ zarzuca  Kosariewowi, 


Tawe 
że d 


za|tych „wrogów ludu” nasyła do 


partii sam Kosariew. 


Należy zaznaczyć, że Kosa: 
członkiem w prezy» 
ium rady najwyższej w ZSRR. 


riew jest 


tgzoiyczne kolonie dla Żydów 


Początek na stronie 1-ej. 

Gubernator Tanganiki odpowie- 
dział, wyrażając gotowość swoją 
współdziałania w każdym planie o- 
sadnictwa uchodźców w granicach 
istniejących zobowiązań. 

Jego zdaniem jedynie odpowiednie 
terytorium Tanganiki na osadnictwo 
na wielką skalę znajdują się na wy- 
żynie południowej I częściowo w pro 
wineji zachodniej. Zanim jednak bę- 


Poderżnął sobie gardło brzytwą 


i skoczył z mostu do Wisły 


Wczoraj w szpitalu św. Du: 
cha, w Warszawie, zmarł Żówlee 
tni Jan Drucki, (Młynarska 14) 
fryzjer, żer od roku w 
koszarach 4:go i Sego oddzia» 
łów straży ogniowej. 

Drucki — jak to'już donosi: 
liśmy, w ub. sobotę na moście 
kolejowym przy Cytadeli, pos 
derżnął sobie gardło brzytwą, 
po czym skoczył do Wisły, 

W kieszeni palta, pozostawio 
nego no poręczy mostu, znale» 
ziono kartkę tej treści: „Zmu» 
szony byłem tak zrobić. Utopi 
łem się. Proszę dać znać rodzi» 
nie”. 

Z dalszego dochodzenia wy» 
nika, iż Drucki dn. 6 stycznia 
r. b. poślubił lósletnią pannę. 
Pożycie młodej pary było naos 
gół zgodne. 

Kochający mąż na dwa dni 
przed samobójstwem, kupił żo 
nie: pantofle, śniegowce, kapes 


wylegitymować 
tów). 
W chwili gdy policjant chciał 
ich wylegitymować, przestępcy 
zasypali go gradem kul. Jedna 
z nich okazała się śmiertelna. 
Po dokonaniu zbrodni mors 
dercy zbiegli. Policja wszczęła 
energiczny pościg. 


2—5 złotych. Jak z łego wyżyć, gdy 
jeszcze ma się rodzinę na utrzyma: 
niu? A praca taka ciężka jest i mę» 
cząca. 

ie ma sory ustawodawstwa, poi 
re regulowałoby czas pracy muzyka. 
Zespoły ściśle styczne, jak np. il 
harmoniczny, znajdują się w lepszych 
nieco warunkach. Tu płace wynoszą 
przeciętnie około 180 zł. miesięcznie. 

Walkę o poprawienie byłu pracow 
ników muzycznych podjął Związek 
Zawodowy Muzyków Chrześcijan, re 
prezentujący wszelkie organizacje z ca 
łej Polski. Praca ta prowadzona jest 
w pierwszym rzędzie w kierunku ue 
regulowania waruńków wykonywania 
zawodu i plac 

Poprawa bytu muzyków nie jest tu 
jednak jeszcze wszystkim, Ukcja ta —> 
to praca dla przyszłości polskiej kul» 
tury muzycznej. 

Projekt uregulowania palących 
spraw nie jest bynajmniej wygórowae 
ny, wypływając po prostu tylko z ży: 
ciowych potrzeb ludzkich. Wnika on 
w pierwszym rzędzie w ścisle usta» 
lenie wynagrodzenia i przestrzeganie 
czasu pracy. 

Pierwsza konferencja z przedstawie 
cielami zakładów rozrywkowych nie 
odniosła rezulłatu. Oparli się oni żą: 
daniom Związku, wobec czego zaszła 
konieczność odwołania się do Inspek 
tora pracy. 

Jaki będzie ostateczny rezultat — 
pokaże przyszłość. Wierzymy z głębi 
serca, że musi on dać rzeszom muzy: 
ków prawo do egzystencji. Domaga 
się tego’ tak zwykła 


sprawiedliwość | WYW 


lusz i rękawiczki, W ub. piątek 
Drucki wyszedł rano — jak 
zwykle do pracy, lecz od tej po 
ry więcej już nie przyszedł do 
domu. 

Wedlug wersji wśród  $ąsia» 
dów, przyczyną samobójstwa 
miały być jakoby nieporozumie 


Prasa amerykańska donosi o 
niezwykłym wypadku, którego 
terenem był jeden z wytworniej 
szych kła ów kosmetycznych 
owego Jorku. 

Późnym wieczorem do zakła: 
du kosmetycznego wtargnęło 
trzech uzbrojonych w rewolwe» 
ry mężczyzn. Była to pora, gdy 
personel zakładu w pośpiechu 
wykańczał pracę, a było jeszcze 
trzydzieści klientek, które nales 
żało obsłużyć. 

Na widok gangsterów z piers 
si kobiet wydarł się okrzyk prze 
rażenia. Ale mimo wszystko nie 
ogarnęła je panika. Z  błyska» 
wiczną szybkością uzbroiły się 


Od  najwcześniejszych cza: 
sów ludzie mieli zwyczaj zako» 
pywać w ziemi złoto, srebro, 
pieniądze, klejnoty i inne wars 
tościowe przedmioty, gdy czasy 
stawały się niespokojne. Czasa* 
mi udawało się tym ludziom od 
kopać swoje skarby, ale najczę” 
ściej nie odzyskiwali ich. Z te» 
go też względu można znaleźć 
wiele skarbów tam, gdzie wy» 
buchały rewolucje lub tam, któ 
rędy przechodziło wojsko. 

ak na przykład olbrzymie ilo 
ści złota i srebra zostały zako» 
pane podczas wojny tureckiej, 
jak i wojny  trzydziestoletniej. 
Należy przypuszczać, że w oko» 
licach Wiednia w latach 1529 i 
1683 ukryto w ziemi wiele skar» 
bów. Również i w północnych 
Włoszech, którędy w ciągu stu: 
leci przechodziły wielkie armie, 
z pewnością są zakopane w zie» 
mi wielkie skarby. Przed pew» 
nym czasem w okolicy Brescia 
piorun uderzył w stojący w os 
grodzie posąg..Posąg został roz 
bity i wówczas wysypało się z 
niego mnóstwo srebrnych i złóż 
tych monet. Pieniądze te były 
ukryte w posągu w ciągu 400 


A 


at. 

W ubiegłych stuleciach kore 
sarze bardzo często zaąkópywali 
swoje łupy w ziemi. Aby móc 
odnależć skarby, jakie przecho: 

ali na Mych wysepkach, 


ludzka jak | troska o dalszy rozwój; robili znaki, które znało tylko 


muzyki polskiej. (rozw.) 


= 
- 


kilka osób. Jeden najwięk: 


Warszawa w liczbach 


Według danych ogłoszonych w o» 
słatnim numerze Miesięcznika Statys: 
tycznego stolica liczyła w dniu 1:go 
października r. b. 1.281.2 tys. miesz» 
kańców. 


W meu wrześniu r. b. zawarło 972 
małżeństw, zarejestrowanych — 1.596 
urodzeń, 1.050 zgonów. Zamachów 5a 
mobójczych dokonano 54, z których 
15 z wynikiem śmiertelnym. 


Pogotowie ratunkowe wzywane bys 
ło do różnych wypadków 5.000 raży. 


| września 


Frekwencja w kinach wynosiła wt 
wrześniu 1.293.516 sób, w teatrach — 
111.883 w teatrzykach — 58.647, na 
koncertach — 1.257, na widowiskach 
sportowych —.56856, w Ogrodzie Zo 
ologicznym — 40.325, na wyścigach— 
94,251, w cyrku — 4.050. 

Rodioaparatów czynnych w końcu 
było 120.631, przybyło 
4871, ubyło 1.193. , 

Wagonów kolejowych na słacjach 
węzła warszawskiego  wyładowano 
24.867, naładowano 10.061. 


nia rodzinne. Rodzina nato» 
miast utrzymuje, że Drucki ode 
brał sobie życie z powodu nie 
otrzymania posady pracownika 
tramwajowego, na którą o 
dłuższego czasu liczył, chcąc w 
ten sposób polepszyć sobie wa? 
runki bytu. 


Walka w instytucie kosmetycznym 


w nożyczki, pudełka z kremem, 
puderniczki, oraz inne przedmio 
ty jakie wpadły im pod rękę i 
na przestępców  posypał się 
deszcz tego rodzaju pocisków. 


Jedna z pań, którą do żywego 
oburzyło to najście wyskoczyła 
z łóżka i w koszuli wzięła udział 
w „akcji”. 


Gangsterzy, którzy nie spo” 
dziewali się takiego przyjęcia, 
stwierdziwszy, że nie dadzą ras 
dy z taką ilością rozwścieczoe 
nych kobiet, opuścili zakład, 
zdążywszy mimo wszystko zra» 
bować z kasy trzysta dolarów, 
jakie tam znaleźli, 


sów, Hiszpan Bonito, prawdos 
podobnie ukrył dwa olbrzymie 
skarby na wyspie Trynidad, od 
dalonej o 4 kilometrów od 
wybrzeża Brazylii. Drogi do 
obu kryjówek były „markowa: 
ne”. 

Do pierwszego skarbu docho 
dziło się przez bramę, która 
składała się z dwóch blaków 
kamiennych i położonej w pos 
przek nich sztaby żelaznej. Bra 
mę tę jeszcze widzi się obecnie. 
Z bramy prowadziła bezpośree 
dnio do kryjówki droga, wzdłuż 
której biegł szpaler małych słup 
ków kamiennych. W roku 1888 
pewne przedsiębiorstwo angiel» 
skie zajęło się odnalezieniem tes 
go skarbu i wysłało do Tryni» 
dad ekspedycję, składającą się 
z 7 osób, 

Zbadali oni dokładnie wyspę 
i ustalili miejsce, w którym był 
ukryty skarb. W drodze pos 
wrotnej zachorowali na malarię 
i żółtą febrę i w ataku szału zbu 
rzyli słupki, które wskazywały 


Do miejscowej jadłodajni w 
Służewcu pod Warszawą, przy” 
szło trzech robotników pracują 
cych przy budowie toru na Słu 
żewcu, Stanisław Malinkiewicz, 
Czesław Fałkowski i Józef Ma 
kuch, celem spożycia obiadu 


W czasie spożywania posiłku 
byli napastowani i zaczepia 
przez 7»miu podchmielonych, 
siedzących obok mężczyzn. 
Wkrótce powstała kłótnia. Wła 
ścicielka lokalu widząc, że zas 
nosi się na awanturę, pomogła 
trzem robotnikom do opuszcze 
nia jadłódajni tylnym wyj: 
ściem. 
Gdy 


znaleźli się na podwós 


Zakopywanie złota w niespokojnych cza 


Miliony, które czekają na odkrycie — Szkielet jako drogowskić. ie 


szych piratów wszystkich cza» | członkowie ekspedycji 


dzie można określić obszary te 6% 
kładnie, konieczne będzie przepro”? 
dzenie odpowiednich badań. 

Gubernator zaprasza delegacją 
ganizacji pomocy uchodźcom do 
wiedzeńia tych terytoriów I 
możliwości. Obszary, które wch 
łyby w rachubę, obejmują około 
12.500 ha. ziemi. 


Poza tym rozważany jest projek 
osadnictwa na małą skalę, o. 
osadników. 


Rząd zatwierdził poza tym Pi 
watny plan eksperymentalny jedn 
z żydowskich organizacji w 
nie, przewidującej osadnictwo W Re 
nyi młodych osób, które przejdą 
powiedni kurs rolniczy i które będ 
osiedlone na fermach, zakupiony”? 
przez te organizacje. 

Gubernator północnej Rodezji ! 


Nylassy również odpowiedział ja 
chylnie co do osadnictwa na 


pd: 


d skalę na terytoriach tych kolonii. 


Jeśli chodzi o Guyanę brayan 
istnieją tam znaczne obszary zl u 
częściowo zamieszkałej, złożonej id- 
sów i stepów. Na obszarach tych 
nieją częściowo rezerwaty dla 


dian. 
Gi stwierdć! 


Gubernator Guyany 
jodnak, że istnieją dostateczne leb 
ny na potrzeby Indian i na osi é. 
nie uchodźców. Niemożliwe P 
kładnie określić wielkość obs 

wchodzącego w rachubę, W kali 
razie nie wynosiłby on mniej tyż 


li 10 tys. mil kw. (25.600 kim. 
a być może i więcej. 


OGRANICZONE MOŻLIWOŚCI 

DOPOMOŻENIA OSADNI pet" 

W zakończeniu premier Cha kt 
lain wspomniał o Palestynie i 


pochodziło z Niemiec. i 
Wyraził nadzieję, że inne paisti 
reprezentowane pa komitecie KAT; 
rencji w Evlan również 
dział w akcji na rzecz osiedl 
chodźców i stwierdził z 
że mimo najszczerszej chęci 
żenia, możliwości ósadnictwa 
dzo ograniczone. 


a 


w 
dze powrotnej wyzionęli duchy 
i wobec tego obecnie nie karb: 
De gdzie a ZAM beż. 
rogę do drugiego Siy 
Bonit wskazywał ludzki sz, 
let. Musiano iść w kieras 
który wskazywała czaszka sje 
czaszce leżała moneta, na k 60 
była wyryta strzała. Na 
nych czterech lotkach $ B 
znajdowała się litera „N któ 
to rodzaj wiatromierza, H 
wskazywał tylko na kiere to 
północny. Ż tego wyciag" 


i 
2 
wniosek, że moneta wskaży w, 


ła na kierunek, w jakim Ni 
żało iść, aby znaleźć skarb. 
komu jednak dotychczas p 
dało się dokładnie ustaw", 
oznaczają znaki na monér y 
ten drogowskaz, pomimo» wy” 
trzymałby za to nagrodt, dz 
noszącą na dzisiejsze pie 
wiele milionów złotych. 
pł 

Składajcie ofiary 

FUNDUSZ 
OBRONY 


drogę do skarbu. W/szyscy MORSKIEJ Z 
Nie chcieli dać na wódkć 


i zostali dotkliwie obici 


rzu pijani mężczyźni wszczi 
nimi bójkę, podczas które) ‘ 
linkiewicz został dotkliwie czę 
bity łopatami i innymi 0 
dziami. W/ezwano lekarza "w 
towia Ratunkowego, który ki 
łzielił mu pomocy. Fałko e 
i Makuch w czasie bójk 
gli. ? o 
O zajściu powiadomion? fe 
licję, która wszczęła docho ni 
mie i ustaliła, że podchm i 
mężczyźni nie byli znał , ngk 
robotnikom. Zachodzi I „li 
przypuszczenie, że PYT wyl 
oni razem przy budowie bid 
na Służewcu i zostali PO jén 
wodu odmówienia postaw 


wódki. 
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Ip" iz wielkorządcy Bośni ' Hercegowiny pozostawał 
iie s Wywiadu WA go Spiskowcy młodoserbscy wy» 
R ry ziemi f Galalność majora ı po zamordowaniu jego kochanka. 
wożonej © kę Cardasz, wykradli szereg kompromitujących go dos 
zh tych i fa Do majora przybył wysłannik spiskowców i oka» 
maty dla w R dowody iego działalności szpiegowskiej Za cenę mil 


gda] by major. adiutant Po.iorka zamordował znie» 
stwierdzi! o prz z lud serbski namiestnika. 


ter po kilku dniach. major nie wykonał rozkazu spi» 
| ma osledi” R.) Zmiecierpliwiony przewódca ich, Milan Czabrino» 
liwe jest 0% T do ni go swą narzeczoną. Polkę, Aniele Grywie 
ość obszar% Ii; Współpracowała z rewclucjonistami. Grywińska za» 
5 w każdy” ją onania ultimatum. ale von Merizzi podstępem 
mniej antie Denice i porwał ze sobą Polkę. 
10 kimi. KWS Srajewa nadeszła tymczasem wiadomość o mających 
jj we wrześniu 1914 roku Papeis nad granicą e 
kLIW ci . serbską. Na manewry przybył równi ż austriacki 
LICO nu Ststcżę Franciszek » Ferdynand Milan Za: 
ar Chambe 3, 012! zebranie czołowych spiskowców serbskich, 
ynie i stwie! NW Sbrawę zama hu na arcyksięcia, W zebraniy ucze: 
atów 58% JB (dzy innymi. Gawrylo Princyp. 
12 miesie? fÈ Sanu postanowiono wykonać zamach: Naczelnik 


i rorystów młedoserbskich. szef sztabu s rbskiego, 


nne państ” bz! projekt zamachu. Rzad serbski, dowiedział 
itecie konfes Rh swego szefa sztabu. obaw%ł się wojny. Nie mos 
wezmå e dzial>č knowaniom potężnego szefa sztabu. posta» 


KN idomić rząd austriacki o szykującym się zamachu. 
nikt ni: powiadomił arcyksięcia Franciszka e 

u; O spisku na jego życie. Następca tronu miał bos 
i dworze licznych wrogów. Cesarz Franciszek » Józef 
U UR tronu i z niecierpliwością oczekiwał śmierci swego 


tóc ze'ać j go micisce na trenie. 
i żę Francisz k » Ferdynand udał się na manewry 
5 


s d 


z 
8 
3 


Hercegowiny. mimo iż uprzedzano go, że spiskow» 

ysCY przygotowują zamach. Następca tronu oba» 
ġo go nie posądzono o tchórzostwo. Podczas przejae 
U Sarajewa rzucił mlody terrorysta, Nedelko Czas 
Ja ombe. Bomba chybiła celu: raniła tylko adiutanta 


e. dro” he Gdy jednak następca tronu udał się autem 
sji w ch VN swego adiutanta terrorysta Gawrylo Princy 
ynęli da, ) Ym strzelem zamordować Arcyksięcia 1 jego mał: 
nie wis b spiskowcy skryli się u chłopa. Wasa Cz kanowicza 
yár” kartofli. W nocy przybyła do chłopa policja. 

r teh $ y 

skarb” Kto pokryta spiskowców i skutych w kajdany od» 
ego | y o więzienia 
(dzki szk Ulala zbiec z domu von Merizziego i przybyła do 

kø k 
r kieru” yy \ 3h udała się pociągiem do pRalówa: Ale w dros 
yiy ją wielkie, dziejowe wydarzenia 
„ASZKd: , ją ` J y 
A NB cara zachorował p tia Tarpe tros 
, siężna Anastazja poradziła carycy, aby sprowa» 
7 Naj Hypelacu chlopa SRIÓWIEGO. Rasputina, który uzdro» 
ich 5 
i „N“ p Ę ñ zdołał swą siłą hipnosyczną wyleczyć * następ: 
s 

erz, ki ps0 dnia przybył Rasputin do mieszkania pięknej 
a kie igt Bnatiew, i oświa czył jej, że wie o tym. iż ona zdras 
wyciąg” y Męża; grzech t.n może odkupić tylko wtedy, jeśli 
wskśży”,, ki” Hrabina znalazła się pod wpływem jego hipnozy 
akim DA N; Udąć się do sypialni. Dopiero wtedy zapytała wy: 
skarb. w Sj bedzie, jeśli mój mąż nadejdzi.? 
tab o pi Wój malżonek? — spoglądał na nią przes 
monećić, h ; złym wzrokiem — Cóż ma twój małżonek 
: żę 0” à ojcu Rasputinowi? " Głupstwa pleciesz! 
aimo, b $ P ś 
zodę: wy Sę zdradzać swego męża, a teraz, gdy masz 
4 pieni”: NŚ boisz się nagle? 
rch. PASZ, ojcze Grigorij — poczęła nagle jakać 
maz UC zarazem, że jej wola ugina się pod nim, 


a” py Swolnicą jego zachcianek — Mój mąż... Jest 
M zdrosny... Może mn'e zamordować... Odło: 
ję, Za dwa dni wyjeżdża do Warszawy... Na 


tj samej chwili wydarzyło się coś straszne« 
zamarła w jej żyłach. 

futin parsknął śmiechem. Takiego śmiechu 

ję, la jeszcze, wydawało się jej, że sufit wali 


MPE ŝzystkie lustra w salonie rozprysły się. 
wsżczt y (4%, Wzmagał się.. Jak gdyby tysiące 
której Hg i ztań zyło się... Jak gdyby 'tysiące szata- 
tkliwić rz i Nki Ma'o się... 

mi ng y właśnie wrażenie sprawiał, niesamowity, 
zarzą py M tch Rasputina: Zdawało się, że pod wpłye 
ÓGY p; ' : , ' 
pałkowe, j 
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„ani trz 
ka wia 
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się we dwoje. Na chwilę ucichł, ale wnet po tym ros 
ześmiał się znowu, śmiech ten z tysiąckroć większą 
mocą — rozprzestrzeniał się, jak fale, bijące o brze» 
gi morza... 

Spoglądała na niego szeroko rozwartymi oczyma, 
była przekonana, że to atak histerii. Odsunęła się na 
fotelu do ściany, miala za:niar zawołać na pomoc 
slużbę. 

Ale jak widać, śmiech był tak głośny, że służba 
nadbiegła sama. Drzwi salonu otworzyły się i lokaj 
w liberii, który wszedł, zapytał wystraszony: 

— Czy jestem potrzebny Waszej Wysokości? 

Hrabina nic nie odpowiedziała. Przez chwilę stas 
ła zak'opotana, nie wiedząc, co ma począć. Czy ma 
kazać lokajowi odejść, czy te posłać go po lekarza? 

Ale śmiech Rasputina urwał się nagle, jak gdy: 
by za jednym cięciem noża. W/yprostował się, gniew» 
nie rzucił okiem na lokaja, i rozkazujący gestem. 
wskazując drzwi, wrzasnął: 

— Wyjść! 

Przerażony lokaj wyszedł. 

— Jak wychowałaś swoją służbę? — krzyknął 
do hrabiny. — To nie ja śmiałem się, to śmiał się 
we mnie szatan, który zawsze usi'uje mnie opanować... 
Gdy mnie widzi w otoczeniu ludzi grzesznych, sądzi, 
że jestem w jego mocy... Ale... No, Daria, idź do swe» 
go pokoju, zaraz przyjdę do ciebie... Tymczasem mu» 
szę pomodlić się... 

Nie wypowiedział więcej ani słowa, zbl'żył się 
do ikony, wkląkł, przymknął oczy i począł szeptać 
słowa modlitwy. 

Hrabina miała zamiar coś jeszcze odpowiedz'eć, 
Miała zamiar przekonać ojca Grigorija, że takie pos 
stępownie może doprowadzić do katastrofy. Gdy 
małżonek. jej zastanie Rasputina u niej w pokojach, 
może to doprowadzić do _ nieprzewidzianych na 
stępstw. Miala zamiar powiedzieć mu, że to nie wys 
pada wobec służby, i w ogóle... Jak można?... Zalatuje 
od niego potem i dziegciem... Mój Boże, jakże ciężko 
jest jej teraz ! 

Wystraszonym, zbolałym wzrokiem spogląda 
na modlącego się, klęczącego Rasputina. Jakże mo» 
że z nim rozmawiać? Nie, nic mu nie powie, ale rówe 
nocześnie nie ruszyła się nawet z miejsca. Pozostała 
nadal bezwolna, nieruchoma na swym fotelu. 

Znowu minęło kilka chwil. W salonie panowała 
przygnębiająca cisza. Rasputin wciąż klęczał, twarz 
jego wyrażała bogobojność i pobożne zamyślenie. 
Wargi poruszały się niepostrzeżen*e. Nagle odwrócił 
do niej głowę i spojrzał się takim wrokiem, że krew 
jaj zastyga w żyłach. Ten wzrok ogarnął ją znowu 
stalowymi kleszczami. Zmusił ją do tego, by wstała 
z fotelu, by szła przed siebie. 

Z opuszczoną głową, drzącymi rękoma otworzy* 
ła hrabina drzwi. Gdy Rasputin znowu przymknął 
oczy i począł modlić się — nie było już hrabiny 
w pokoju. 

Prawie pół godziny klęczał przed ikoną. Po tym 
wstał, zbliżył się do Ściany i nacisnął dzwonek elek- 
tryczny. 

W/szedł lokaj. Stanął nieco zdumiony, widząc, że 
hrabiny nie ma w pokoju. Dz'wił się: czy ten osoblis 
wy gość sam zadzwonił? Dziwił się nie tylko temu: 
jakże może hrabina przyjmować u siebie w salonie 
łakiego chama, który ne czesze nawet swej brody 
i włosów. W/łazi do pokojów, gdze dopiero dzisiaj 
z rana zaciągano podłogi, zabłoconymi butami, pozo* 
stawiając po sobie brudne plamy. 

— Czy to pan dzwonił? — zapytał lokaj. — Czy 
pan prosi o coś? 

— Oczywiście, jak dzwonię, to chcę o coś poz 
prosić! 

` Lokaj stał milcząco, czekając, by gość, cham, po» 
wiedział wreszcie, o co mu chodzi. 

— Czy jest u waszej pani wino madera? Rozu? 
miesz, nie pijam innego wina, tylko maderę! 

— Tak jest — odrzekł lokaj. 

— Przynieść! 

Po chwili wniósł lokaj na tacy wielką flaszkę 
madery i postawił przed Rasputinem ną stole. 

— A takiej ognistej wody u was nie ma? 

— Ognista woda? — spojrzał na niego zdumios 
ny lokaj. 

— No, nie wiesz, co to jest? Nigdy$ś tego nie pił? 


to w roku 1914 Młody major austriacki von Mer | wem tego śmiechu sam Rasput'n skulił się, skurczył | 


— Czy chodzi panu o wódkę? 

— Oczywiście, że chodzi mi o wódkę. 

Przed wejściem do apartamentów hrabiny chciał 
niem z niewiastami. Poza tym, zdając sobie sprawę z 
możliwości starcia z hrabią Ignatiewem, pragnął do» 
się trochę rozgrzać. Tak zwykł czynić przed spotka» 
dać sobie odwagi. Nawet kusila go perspektywa, że 
hrabia Ignatiew przyjdzie w chwili, gdy będzie jesz» 
cze w pokoju hrabiny. On, mając zawsze dostęp do 
pokojów carycy i cara, cziowiek, z którym li.zą się 
ministrowie i generałowie carskiego dworu, gdzie rzą» 
dzi, jak dziedzic na swym folwarku — nic sobie nie 
robi z jakiegoś tam zazdrosnego o swą malżonkę hras 

iego! 

Wypit wino, zmieszane z wódką, nie przekąsił 
nawet, wstał, otarł wąsy i brodę z kropel wina, które 
osiadły na włosach i pewnym siebie krokiem udał się 
w stronę sypialni hrabiny, u końca dlugiego kory 
tarza 


Lokaj, który przechodził właśnie obok, zatrzye 
mał go grzecznie, pytając: 

— Bardzo przepraszam, dokąd pan idzie? Jej 
Wysokość jest u siebie w sypialni! 

— Wynoś się precz, jeśli nie chcesz dostać w 
mordę! 

Lokaj, zmieszany, cofnął się o krok wstecz 1 sze» 
roko rozwartymi oczyma spojrzał na tego osobliwega 
człowieka. W pierwszej chwili miał coprawda zamiar 
wziąć tego faceta, w zabłoconych butach, w dlugim 
chałacie — za kolnierz i wyrzucić za drzwi. Ale jakże 
może coś podobnego uczynić wobec gościa hrabiny? 
Drzącym, ale wzburzonym głosem, usilując pohamo- 
wać swój gniew, oświadczył lokaj: 

— Mój panie, nie wolnol... Hrabina jest u siebie 
sama! 

Nie długo namyślając się, Rasputin spoliczkował 
lokaja, i to tak siarczyście, że zamigotało mu przed 
oczyma; zakołysał się na noga h i oparł się o ścianę. 

Pewnym s'ebie krokiem zbliżył się Rasputin do 
drzwi sypialni, otworzył je i wszedl do Środka... 


, Frabia Ignatiew uwielbiał ponad wszystko na 
świecie dwie rzeczy: swoją żonę i grę w b'lard. Przed 
wieczorem wychodził do klubu oficerskiego na Fon: 
tance, tam grał do dziewiątej, a czasem do dziesiątej 
wieczór. Tego dnia jakoś gra mu nie szla. W'ciąż prze» 
grywał. Dawno już nie nie miał tak pechowych partii. 
Ani jednej partii nie wygrał. Koledzy jego z klubu 
oficerskiego dowcipkowali na jego temat: 

— E.h, Aliosza, Aliosza, jak ci tak źle idzie w 
grze, to znaczy, żeś w ogóle jest klapnięty 1 wszystko 
ci dzis'aj pójdzie na opak. 

Wzburzony, zły, opuścił hrabia Ignatiew klub 
bilardowy, wsiadł do karety i kazał zawieźć się do 
domu. 

Gdy tylko wszedł do mieszkania, zapytał: 

— Czy harb'na w domu? 

Tak samo pytał zawsze swego lolaja, bez wzglęa 
du na to, czy wiedział, że hrabina jest w do nu, czy 
też przypuszczał, że wyszła. 

Lokaj, który stał przy drzwiach na dole, wiedział 
już o spoliczkowaniu kolegi, przez tego osobliwego 
chłopa w długim chałacie. W'edzial również o tym, 


ù że ten cham w chałacie i zabło:.onych butach wszedł 


do sypialni pani i jeszcze stamtąd nie wyszedł. 
Gdy hrabia zapytał, jak zwykle, lokaja, ten opue 
Ścił wzrok, mimo że pow nien był patrzeć prosto w 
oczy — i nieśmia!ym, przytłumionym glosem odrzekł: 
— Tak. Jaśnie Pani jest w domu... 
(Dalszy ciąg iutro). 


CZYTAJCIE 


NOWEGO 
SPORTOWCA 


Str. 8 


Dwóch ludzi ulicy 


Posłaniec jest taki, jakich ma- 
lują na'pocztówkach, obrazach. 
Stary, zgarbiony, twarz w bruz- 
dach,;włosygsiwe, oczy zapad- 
nięte. Pod pachą nieodzowna 
laska, która jest jednocześnie 
składanym  krzesełkiem. Na 
głowie czerwona czapka z wiel- 
kim numerem nad daszkiem 
Gwarzymy. 

— W zeszłym tygodniu zaro- 
biłem 25 gr. W tym tygodniu, 
a jest dopiero środa zarobiłem 
4 zł. Bo to było Tadeusza. 
Listy, kwiaty nosiłem. Bywa, że 
zarobię przez miesiąc zł 20., a 
bywa, że tylko zł 6. 

— Za prawo zarabiania jako 
posłaniec, dużo się opłaca? 
Zeby być posłańcem trze- 


Burmistrz 
zawieszony W 


Władze nadzorcze 
czynnościach służbowych 


re straże nocne mają umundu- 
rowania, broń na godziny służ- 
bowe. A dodatki trafiają się; 
rzadko, od zamożnych sklepów, į w 
og SPORE: s Si już kig jeden | burmistrza m. Ostrołęki w woj 
złodziej siedzi, bo wybrał SIĘ| białostockim p. Hugona an- 
na robotę w .czasie mej służby. |teya, który AMEA 1933 - 34 
ZN kaw ek zaa, Ły! ROA wiceprezy- 
— Ut, ‚į dentem Białegostoku. 
toby ta nie można narzekać. Zkwidszcnia p Manteya w 
dO 3 Ryż di czynnościach służbowych nas- 
ią zz uż Aaby. ni rady tapiig na Sa osok poimeno 
i a 7 acęliwych, prowadzących dochodze- 
i chodziłbym z powykręcanymi nie w związku z głośną aferą 
w SO nogra UEDA w zarządzie  miejs- 
— No, sytuacja pana w po=ikim Ostrołęki, gdzie buchalter 
KONAN Z losem posłańca jest|j trzech urzędników papila 
różna jak dzień 1 noc! > nadużycia pieniężne i obecnie 
r Bo też on w dzień BA przebywają w areszcie prewen- 
cuje — a ja w nocy... cyjnym. 
ba zapłacić w Miejskim Wy-| Wypowiedziawszy trafne if Burmistrzowi Manteyowi po- 
dziale zł 4 — na rok, jeżelii proste spostrzeżenie nocny stróż |stąwiono zarzut braku należy- 
nie pierwszy raz, bo pierwsze; począł kluczem nakręcać scho- | tego nadzoru nad podległymi 
wykupienie numeru kosztuje |wany w murze kontrolny zegar. | mu urzędnikami. 
koło zł 15. | Posłaniec i nocny stróż. Uli-| P. Mantey znany jest dobrze 
— To średni miesięczny za-|ca daje im utrzymanie. Pierw-|w Piotrkowie gdzie przed kil- 
robek przepada na tel cel? | jak|szy jest przykładem pracownika | koma laty miał sklep radiowy, 
wy człowieku możecie wyżyć, | bez możności korzystania z praw | narobił moc długów, tak że mu- 
bo przecież i Ubezpieczalni|jakie daje praca.  Drugiemu 
chyba też nie macie los oszczędził tego ciosu. Prze-| 
— Mieszkam u syna darmo, {to nie drży o jutro i chce żyć| 
a jem, gdy mam za co kupić. |dłużej niż jeszcze rok. 
TYCZKI VENT ZWCSIZOZTUA 


Kuchnia i oagnadarsiwa domowe 


PTZ E ZZO ESEA 

w) kwalifikowana ma- 
Potrzebna szynistka. Zgłaszać się 
.S. Legionów 8 m. 3. 


z głodu. Co dzień jestem słab-| 
szy. | nie wiedzieć poco zęby| 
mi zostały. Chyba poto, żebyj 
bolały. A nie ma za co je wyr-| 
wać, bo Ubezpieczalni nie mam. | 


zawiesiły | siał 


J 


ji 


| 


Skąd? Magistrat nie zapisze? 
Nie pracuje u niego. Jestem 
już prawie nikomu niepotrzeb- 
ny. Jeszcze rok i nic mnie 
nie będzie obchodziło, ile i ja- 
kich gości zjechało się do ho- 
telu, pod którym stoję. 

Posłaniec zaniósł się gwał- 
townym kaszlem. Takim, który 
nie rokuje nadziei na rok wy- 
stawania przed hotelem. Dałem 
mu złotego i śpiesznie odszed- 
łem, ażeby nie słyszeć, dzięko- 
wań człowieka narzekającego 
na to, że ma... zęby, które trze- 
ba od czasu do czasu rwać, a 
nie ma za co. 

Głucho brzmi stukot butów 
nocnego stróża spotkanego w 
chwilę potem. Otulony w gru- 
bą szubę, kiwając się stąpa po 
bruku. Chwilę idę obok nie- 
go, po czym częstuję go papie- 
rosem i nawiązuję rozmowę. 

— Od której zaczyna pan 
pracę? 

— Od 7 godz. wieczorem, 
czyli od zamknięcia sklepów 
do godz. 6 rano. Trzynaście 
godzin! 

— [| to tak zawsze, niezmien- 
nie? 

— Zależy. Ja jestem zatrud- 
niony w takiej firmie, że służbę 
pełnię noc w noc. Mróz, to 
jeszcze nic. Nogi owinę w pa 
pier, szmaty; na to wdziewam 
buty. Chustą otulam głowę. 
Pasem ściskam szubę. . I mróz 
nic nie zrobi. Gorzej jest w 
pluchę. Mży taki deszcz i mży, 
aż w piersiach kłuje a gardło 
ściska. A jeszcze jak wiatr doj- 
dzie — to już najgorsze. Reu: 
matyzm łamie wtedy, oj łamie! 

— Każdy ma wyznaczony re- 
jon? Dużo płacą? 


— Są wyznaczone ulice do 
obchodu. Co parę tygodni jest 
zmiana rejonu między pracow- 
nikami. Miesięcznie mam 60 zł. 

— Ale broń macie chyba ja: 
kąś. No i są pewne dochody 
od różnych sklepów, wytwórni, 
takie dodatkowe za szczególną 
opiekę. 

— W bardzo wielkich. prze- 
mysłowych miastach, niektó- 


Dziś! 
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| Poradnik dla młodych gospodyń 


Jak pogodzić pracę zawodową z 
obowiązkami gospodarstwa domowego 


Wiele pań pracujących w biu- i Mogilska 80), które uczą jak 
rach, magazynach lub abtyz | przyrządzić w ciągu krótkiego 
kach musi poświęcić trochę|czasu wyborny tort, smaczny i 
czasu gospodarstwu domowemułpożywny deser lub upiec w 
Są między niemi i takie, którejciągu 1 godziny wspaniałą nie- 
czynią to bardzo chętnie, ob-|drogą babkę. Nowoczesna gos- 
myćlają smaczne i pożywne|podyni unika ryzyka nieudania 
dania, efektowne desery i dobre Į się ciasta i używa zawsze nie- 
pieczywo. Lecz nie zawsze mo-izawodnego proszku do piecze- 
gą one opierać się na doświad-jnia „Dawa“, który też nie po- 
czeniu swoich matek lub babek, łzostawia posmaku w cieście. 
które większą część życia spę- | Nowoczesne wypróbowane prze- 
dziły przy zajęciach domowych. pisy, niezawodny proszek do 
3 godziny na pieczenie ciasta — | pieczenia, to warunki które u- 
na to kobieta pracująca zawo- możliwiają współczesnej 
dowo nie może sobie pozwolić, domu przygotowanie się w cią- 
„dobrze i szybko“ to jest de gu 1-ej godziny na przyjęcie 
wiza. Postępowa gospodyniļgości bez zbytecznych kosztów 
opiera się zatem na wypróbo-jji zaopatrzenie domowników w 
wanych przepisach (dostarcza | w smaczne, pożywne i niedrogie 
je bezpłatnie na żądanie firma|cjasta i desery. 

Dr. A. Wander S.A. Kraków, 


Pm 1 Wieku 
NIEBEZPIECZNYM! 


gdy młodość już minęła nie powinna 
się poddawać, lęcz usuwać z twarzy 
znamiona wieku... Odżywczy krem 
ABARID usuwa zmarszczki i zwiot- 
czenia, przywraca skórze jędrność 
świeżość, a puder ABARID dobrany 
I ŻE do karnacji nadaje cerze delikatny, 
| L e: z M świeży i młodzieńczy wygląd. 


| 


CZ 
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Postrzelony 
węglokrad 


Przewieziono do szpitala św. 
Trójcy w Piotrkowie Suma Sta-| 
nisława, syn Jana i Anny, iat 
20 zam we wsi Kosów, gm. 
Bogusławice, który został pos- 
trzelony przez strażników Stra- 
ży Ochrony Kolei podczas kra 
dzieży węgla, z będącego w 
EOWADYWIZE: 


- D 
Przepiękny fascynujący film hiszpański D 


jbiegu pociągu na szkaku Piotr- 
ków - Moszczenica.  Niebez- 
pieczeństwo życiu postrzelone- 
go Sumy nie zagraża. 
ERZE ZEABOTRCOONE RULYCTE WTA OE TZZKIRIEZEA ROAD 
Za wszelkie długi wekslowe i skle- 
powe mojej żony Marii - Marcjanny 
Malinowskiej nie odpowiadam. 
M. Malinowski. 


Czyłajcie 
„DZIENNIK TOMASZOWSKI* 


POSAS OT e 


ziś! 


pani 


ZYD) 


z 


Ostrołęki 
czynnościach 


| 


| 


—. 


wyjechać z Piotrkowa 
szukać kariery u swych przy- 
jaciół w Białymstoku. 


Kronika _Tomaszowska 
Lustracja 
w fabrykach 
Tomaszowskich 


Specjalne lotne komisje prze- 
prowadzają dokładne lustracje 
we wszystkich fabrykach drob- 
nego przemysłu na terenie 
miasta celem stwierdzenia czy 
nie ma wykroczeń umów zbio- 
rowych. 


| Obchód 
75-rocznicy 
Powstania 
Styczniowego 


Na terenie m, Tomaszowa 
Maz. i powiatu Brzezińskiego 
będzie się wyjątkowo uro- 
czyście ochodzony obchód 75-ej 
rocznicy powstania stycznio- 
|wego w Brzezinach. W ramach 
furoczystości nastąpi poświęce- 
nie pomnika powstańców oraz 
wręczenie sprzętu wojennego 
przedstawicielom armii, który 
to sprzęt zakupiony został 
przez społeczeństwo brzeziń- 
skie. 


Słynny pianista 
w Tomaszowie 


Z inicjatywy T-wa Przyja- 
ciół Nauki Literatury i Sztuki 
w “Tomaszowie wystąpi w 
czwartek dnia 24 bm. świafo- 
wej sławy pianista - wirtouz 
Imre Ungar — z Węgier, lau- 
erat Konkursu Chopinowskie- 
go w Warszawie. 

Zapowiedź koncertu znanego 
„niewidomego pianisty* wywo- 
łała w "Tomaszowie wielkie za- 
interesowanie. 

Zarząd T-wa jest pełen na- 
dziei, że społeczeństwo toma- 
szowskie, a w szczególności 
elita Tomaszowa niewątpliwie 
poprze ten tak szlachetny cel. 


Tablica 
pamiątkowa 
w domu Strzeleckim 


Na ostatnim posiedzeniu Za- 
rządu Powiatowego Federacji 
iP. Ż. O. O. w Tomaszowie 
Maz powzięto uchwałę ufun 
dowania tablicy pamiątkowej 
ku czci Pierwszego Marszałka 
Polski Józefa Piłsudskiego i 
wmurowanie jej w nowo - wy- 
budowanym ' gmachu Domu 
Strzeleckiego im. Marszałka 
Piłsudskiego. 

Uroczyste odsłonięcie tabli- 
cy pamiątkowej nastąpi w dniu 
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Polonezy — radiowó 
Chopinowski 
W środę o godz. 1:4 
daje Polskie Radio jedni! 
licznych wokalnych kom 
Bacha o charakterze = 
kantatę zatytułowaną; 
spielende Wellen“, 5 
waną w celu uczczenie sg 
Augusta III króla Por oVtyjskict 
wczora, 


księcia saskiego. Ws k A 
Rce się z 
Meara 


4. LONDY] 
lucja, nale 


prawie kantaty Bacha W 
kilkuset posiadają Cnam 
ligijny i skompowańe, 
dla celów liturgicznyć A. 
kantat świeckich *. 6 
poświęcił Bach księciu 
towi. W  kantacie * 
spielende Wellen“ €% mit 
ne rzeki Polski iSo gó] blica 
rem swym opiewajź w t 
Augusto. Utwór ten ol A (da 
dla słuchaczy całej p Dw 
tyści poznańscy. I 

Swiecka kantała * | 

przez radio 


Audycja chopino wsi 
XI o godz. 21 obejnt rę 
najwspanialszych dziś 
czości Chopina i 
Wykona je Stanisław gi 
omówi Karol Strome 
to audycja, wpro” 
cyklu „Opowieść 0 ie OJ 
odbiegającego zupelń j 
tychczasowych radiot 


audycji chopinowskie} 


Sygn. Km. 937/38 nil 
Obwieszcznj 
O LICYTACJI RUĆ p, 
Komornik Sądu Grodk É 
rew. II Karol Péasiósk J. 
celarię w Piotrkowie " 
nr. 34 na podstawie 37" 
podaje do publicznej 
dnia 12 grudnia 1938 ro 
we wsi Dobrzenice r rd 
będzie się 1-sza licyfa% 
należących do Francisz BA 
Wacława i Wiktorii Mg M 
letnich Józefa i Ree w 
składających się z 2 racon a 
maciorek i 4 m. żyta 97 4 N 
łączną sumę zł 630. ogad ik a zdjęc 
Ruchomości moża piejć” t zw. 
O z mas; 
udski, , 


licytacji w czasie A 
oznaczonym. 7 
ko Ke 
K ik 
menman  JŻ Kazi 
19 marca 1939 FO cy ka; Piłst 
na zakupienie to ika”, 


kich A N 
składek członk A NY skład z 


i dni następnych! ord: oh 


ku °% 


ows 


KLEO 


Wspaniały romans awanturniczy o r 


Kino-Teatr 
ny 
(LAK 
w Piotrkowie 
ul. Niepodle- 


PA 
has 


Zew 


w rolach tytułow.: 
Henry Fonda, 
O godz. 3. 


emee 


Początek o godz. 4 pp, 
Wkrótce komedia P 


głości nr, 


Akim Tamirow 


Północy, 


Dorothy Lamou “iga 


; John 
Ryc 


na 


ZZ EZ O 0 
w niedzielę i święta os 
olska  „Zapom™ 


BA 


z uroczą ZARAH LEANDER p.t. 


LA HABANERA 


(walka matki o dziecko) 
Wielki dramat miłosny w którym niezrównana Zarah Leander 
zadziwi wszystkich w wyrażeniu ludzkich namiętności i uczuć, 
oczaruje wszystkich wykonaniem melod., czarownych piosenek. 


Kino - Teatr 


LLARY 


Piotrków Tryb. 
Legjonów 11 Popol. o g. 3 Chicago R 
E ILU T ZOT IAD JI) E TIA DE R ZODIAC I DATA ZLAPAC ATW AZT 1 SELL T 
miesięczna „Dziennika Piotrkowskiego* wynosi 2 zł. 50 gr. z dostawą zł. 3. 
PRENUMERATA: kwartalnie z przesyłką zł. 9, rocznie 36 zł. Konto P. K. O. Nr. 602.480 


"TRE IPELE L CELE 
Redaktor i Wydawca: Bronisław Kalwary. 


wwa WW M w A FAO une wem mma mnnm 


Początek o g. 5 pp, w niędziele i święta o godz, 3 po poł. 
A 
2) AL. 


Kino - Teatr | 


ROMA 


w Piotrkowie 
Maja 11. 


Józef Walecki 


Półtora roku wytężonej pracy! (| 5000 $ 


Realizacja filmu kosztowała 2 miliony d5 
Potężna awanturniczo-egzotyczna epopea w któr) s5 
bożyszcze wszystkich narodów GARY coo 
oraz piękna SIGRID GURIE P: * 


MARCO POLK... 
Po wielkiej Na o 
PN N 1 RO SWAN 
Paczątek o godz. 5 pp. w niedziele i święta © god 
nolam 
20 g" 


Jaró 
„dał v 


gR 


O godz. 3 


| 


CENY OGŁOSZEN: 1-sza str. 1 wiersz mil. jed 
w tekście 60 gr. Ostatnia strona 40 gr., drobne 
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Drukarnia Polska Piotrków, ul. Słowackie89 25 


